
K r 205 Niedziela 7 (20) sierpnia !9!l r. Rok kl

Wychodzi codziennie reno oprócz dni pośwlątecznych 
Adres Redakcyi: Kijów, Kreszczatyk 38. Te!. 24S4. 
Adm, i Druk. Poiskiej: Kijów, Kreszcz. 38. Tel. !672.

R ękopisów  R e d a k c ja  nie rw raca.

Redaktor prryjmuje od xa—a. Sekretarz od 6 —8  
Administracja otwarta od ro— 4 pa poi i  od 6 —I  

wieczorem.
Ogłoszenia przyj maje się do pjdłiny 6 t d n ł i k

d z i e h  k i j o w s k i
PISMO FQŁIT1CZI^8I0Ł1CZHS i L111IACŁ1Ł

bIm. kwart półroez. n a  
f t i n w n t c  W  b a j a  1 . —  3 . — 8 .—  12 .—

m Za  granira 1.50 4.50 9.— 18.—
Z a  zmianę adresu 30 kop*

OGŁOSZENIA: Za wiersz petitowy lub jego miejsce 
przed tekstem 40 kop. pierw szy i 20 kop. każdy na- 
6tępry raz, z ł  tekstem 20  k. pierw szy i 10 kop. na­
stępny raz, zawiad. żałobne po 40 k. W rubryce 
„Nadesłane* w iersz petitowy lub jego miejsce 1 rb.

Numer pojedynczy 5 kop*
Pranonerati i ogłoszenia przyjmuje Administracja.

352t

z Kropaczków

OL GA  W Ł A D Y S Ł A W O W A

Turbańska
no krótkich lecz ciężkich cierpieniach zasnęła w  Panu dnia 6 go 

|-.rfrptiia ołgodzinie 10 rano, przeżyw szy lat 32. O c.zem stroska­
ny 1; 1.,ż z dziećmi oraz mailla i brat zawiadamiają krewnych p rzy­
m ruż i znajomych, Eksportacya zwłok z kaplicy cmentarnej i po- 

i l:r.sełi na cmentarzu Bajkowym  odbędzie s ę  dzisiaj t. j. dnia 7-go  
m. o godzinie 6-ei po południu.

ŻE Ń S K A  S ZK O ŁA  H AN D LO W A
L. WOŁODKIEWICZ (Kijów, Kużnieczna 44). 3350

Z  prawam i. W ykład języka polskiego i literatury. Egzam iny wstępne 22' 

23 sifrpnia. Podania przyjmuje kancelarya szkoły. Przy szkole pensyonat.

Bibikow&k, B u lw a r  4. te le f. 1394.
Pokoje dla chorych stałych od 3 do 7 rb dziennie z utrzymaniem i

opieką lekarską. P rzy lecznicy mieszka 2 lekarzy.

Ambulatoryum tanie
ospj. Dazynfek, mieszkań formaliną.

Pracownia dla badań 
chęmiicznych i bakte- 
——  ryologicznych. ■—  

pod kierunkiem

D raA. MODRZEWSKIEGO
Badania moczu, kału, soku żołądko­
w ego, plw ociny, nalotów z gardła  

krwi i t. p. 599

SER3DYAGN0STYKA SYFILISU.

w j u w n n n
Patefony i w  lepszym  gatunku płyty w  największym  w yborze po Cenach 

umiarkowanych poleca skład głów ny instrumentów muzycznych i nu( 

J  IH D R IS E K , Kijów, Kreszczatyk Nś 41. Filia w  Baku. 855

A M B U L A T O R IU M

T -w a  Lekarzy Specyalistów
■Sofijowska 21. Telefon 17-55
Codzienne przyjęcie chorych przyfhó 
dzącycll wszystkich specyainośei 
Porada 50 kop. Konsultacye, szeze 
pienie ospv, badanie usługi i raa- 
mek. Analizy. Rozkład godzin przy­
jęć w e wszystkich aptekach. 190

u meblowi z przcćpok. 
W ejście oddzielne. \V.- 
Żyio n ie rsk a 27 m. 18.

35°3
1 pokój

TPE.yrOJIbfilfKl)
Skład opon: 3r,°u

,^-m.o k laso w y Zakład Naukowy Żeński (Glmnazyum) sam i przygotów aw 'czem i.

I P e s - e t j s i t k o w i e ż o w e j
EGZAM INY w stąpnę do k lasi w stęp ., I, II, III, IV, V, VI od 29-go sierpn ia . Lekcye I-go w rze śn ia .

W .-W »odzii.iierska Aft 47 Telefon  28-16.
ZA P IS  uczenie codziennie w  kancelary i Zak ładu .

3268

Towarzystwo 
Wyrobow 

Bławatnych 79Izaak Szwarcman” s
Jajw i{b$ sklsp Lewarów fa t s js i  w Kijowie.**

PADÓŁ
prost gm a­
li u kon trak ­

tow ego

Wielki oddział sprzedaży hurtowej i detalicz w Kremieńczugu,

Specjalny olbrzymi oddziel
Materyałów 

na meble i dywany.

Lecznico ch iru rg iczn a
D-ra Med. f. Makowskiego, M. W łodz. 
33b tcP. 26-9r. Dr. Makowski przyjm  
9— 10 i 4—6. Przyj. stał. chor. o k

J
P oczątkow o - p rz y g o to w a w c z a  szk olą dla dzieci polskich płci obojga

3454

Z o f i i  Z u k i e w i c z o w e j
Zapis dzieci codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt od godziny 1 2 -ej - 2-ej_ Funduklejowska Ala 26. O d  d n i a

i-go  września szkoła zostanie przeniesiona do nowego lokalu przy ulicy Wielkiej W łodzim ierskiej JWt 4  2 -

Opuścił prasę, zeszył Y l-ty w

„Dzioiów Porozbiorowych Liiwy i Rusi”
TRESÓ - 

Dzieje insurckcyi Kościuszkowskiej 
i Rusi,

na Litwie

IL U S T R A C Y E  I P O R T R E T Y :

Ja n  Oskierka, strażnik polny W. Ks. Litewskie­
go. —  Plac ratuszowy w Wilnie na początku 
X IX  w. —  Ks. Franciszek K saw ery Bohusz, w y­
bitny działacz w epoce przygotowań insurekcyj-

nycL 1794 r. —  Odezwa Rady Najwyższej Naro­
dowej Litewskiej do Litwinów. —  T . Kościuszko, 
generał polski. —  Pieczęć Rudj* Najwyższej Na­
rodowej Litewskiej. —  Pieczęć Deputacyi Cen­
tralnej W. Ks. Litewskiego. —  Jakób Jasiński. — 
Pieczęć ostatniego podskarb. wtelk. litewskiegc 
Michała Ogińskiego. —  Generał Tomasz Wawrzec- 
ki.— Jan  Chrzanowski, ostatni naczelnik artyleryi 
litewskiej. —  Ni „Gazety Narodowej* z lipca 

1794 roku.

Cfena z a sz y ta  kop. 35, z p rz a s y łk ą  kop. 40.

Dla prenumeratorów „Dziennika Kijowskiego" cena zeszytu kop. 25* z przesyłką kop. 30.
Zam ówienia wraz z opłatą na „Dzieje Porozbiorowe L itw y i Rusi* na 6, 12  i 24 zescytćw przyj

mują: Administracya „Dziennika Kijowskiego" w Kijowie Kreszczatyk Ne 38, oiaz wszystkie

księgarnie w kraiu i zagranicą.

Szczegółowy prospekt na igdanie wysyła alg bazpłatnia.

Z N A K H A N D l . O W Y

Z dniem 9 sie rpn ia  r . b . zostan ie  o tw arty  przy K resz  
czatyku N i  50. Hurtowo detaliczny magazyn przy składzie fa- 

brycznym  instrumentów muzycznych graiiiufonów i płyt —

S z u s t e r  i S -ka
(firma założona w  roku 1862).

Stale na składzie fortepiany, pianina, fisharmonie, 
ste ra , M anborga  i in. pierwszorzędnych fabrvk
 i  wt ...w----------- ; _____. ____ ___

Ibacha, Fer-
 ,  o rpa  1 111. pierwszorzędnych fabryk oraz w łaLiego
wyrobu. W  wielkim  wyborze najrozmaitsze rznięte i dęte instrn- 

11 menty muzyczne. —— —

M oskw a.

Główny reprezentant na całą Rosyę

L u d w i k  K a p ł a n 35 17

(d e s a .

U
7-mio klasowa Szkolą Handlowa Żeńska
—— ———— —z wykładowym językiem polskim—  ---------

w Lublinie
Szkoła ma charakter ogćlno-kształcący ze szczególnem uwzględnić 

nii m nauk handlowych. Program szkoły odpowiada program owi średnio 
klasow ych szkół handlowych męskich i przygotowuje zarówno do studyów  
uniwersyteckich jak i do objęcia posady w  insiytucvach handlowych.

Egzam iny wstępne do wszystkich klas od 8 go do 14-g o 'czerw ca  
włącznie n. st. i po w akacyarli od 28 go do i-go września 11. st.

L.e -.cyc rozpoczynaj^ się 1 go września n. st. Opłata od 60 rb. do 
120 rb Przy szkole znajduje się pensvonat dla uczenie.

2 6 2 0  Dyrektor W ład ys ław  Kunicki.

Szepetówka
w a ł y ń .  g u b .  a345

prenumeratę

„Dziennika Kijowskiego"
przyjmuje

!■ ~

dej porze. Pł. od 3 rb. na dobę.
az-

589

O d e s a
prenumeratę na 

„Dziennik Kijowski“
przyjmuje

Księgarnia i Czytelnia

A . Zwierowicza
Jekaterhitinskaj* 3ł. 32 ,0

D z . i ś
do 5,CDU rb. 

ciaf< !,200 rb.

w  niedzielę  d. 7-go s ie rp n ia  na 
hypodroinie P o ł.-Z a c h . T -w a  Ho 
dow li K łusaków  (P ecze rsk , P lac  
E sp lanadow y ) odbędą się w yścig* 

na nagrody w  sumie ogólnej

„Otwar-
dla koni 4-1*0 letn., 
nredr. w 19 0? r*. 

Początek  o god r. I po południu . 2 8  4

P a n i e
U Ż Y W A J C I E
ooPćP.fu r.ERY i *>=

P A S T O R A L E
DOSTAWCÓW DWORU

Kijów, Funduklejowska 10.

Piąty JarmarkPodolsKie Io w . Rolnicze
urz (dza w  W in n ic y  na  

placu w y s ta w o w y m  
Na konie, uydło, ow ce , ch lew nię, ptactwo, ow oce i v jyroby  

drobnego  p rzem ysłu .
Dnia 4, 5  i 6 września 0,911 roku. O twarcie jarmarku nastąpi dnia 

4 o września o godzinie 12  w  dzień. Piękniejsze okazy będą licencyonu- 
wane. Przyjm owanie zwierząt i oględziny Aieteiynarskie dn. 3 września- 

Cer , m iejso za  ca ły  c za s i dla koni i bydła pod szopą po ru 
blu od sztuki, pod gołem niebem przy konowięzi po 50 kop.; dla świń 
i ow iec klatka po trzy ruble; dla ptactwa po 50 kop. od gniazda (irzy 
sztuki r dla ow oców  po 50 kop za kw adratow y arszyn na stole. Z a wodę 
od sztuki konia, bydła po 20 kop., za chlewnię i owce po 15 kop , za 
ptactwo po 5 kop. od gniazda.

W  czasie jarm arku odbędą się; hippiczny konkurs, pokaz ogierów  
i buhaiów, T ir  aus Pigeons.

linia 30 i 3 1  sierpnia na terrytoryum w ystaw  o wem przyjęcie koni 
remontowych. Płaca za miejsca la sama. co i *w czasie jarmarku.

lak sprzedający, tak i kupujący w  czasie jarmarku wnoszą do kassy 
Tow arzystw a po jednym proc. od sumy i przedaży.

Adres: W innica poczt, ssrzyn ka X : 3, telegraficzny; W innica, 1 u- 
bański* telefon N° 38. Biuro T u w arzystw a otwarte w  dnie powszednie 
od 9 rano do 2 po pot. i od 6 do 8 wieczorem ; w  niedzielę i święta od 
12-ej do 2 ej po poł. 324°

r Dom Bankowy ' i

D. linziifi iki i M a
Kreazczatyk 27, telef. 1864.

Płaci na r-ku bieżącym 5 °/0 
„ od wkładów V2 roczn. 6c/0 
„ „ „ -ocznych 7°/o

Załatwia wszelkie operacje bankowe 
i finansowe. Wyrabia i realizuje po- 
rrr życzlp W bankach żt^mskieh. r u

PośreSricłfO kupna ■ sprzedaży maików.
DZIAŁ ROLNICZY — patrz str. 6

15

Radomyśl
Prenumeratę na

„Dziennik Kijowski11
przyjmuje 5

p. Jozef Podonowsld.

Skład Fabryczny: Kreszczatyk 38, w podwórzu.

W Winnickiej 8-klas. Szkole Handlowej (z prawami)
w  specyalnie urządzonym (od 15  sierpnia) gmachu w  Ogrodzie Radio 
wicza (ul. Pirogowska) rozpoczną się zapisy ch łopców  i dziew cząt  
od dnia 15-go sierpnia, za roczną opłatą; chłopcy chrz.: klasa przygot. 
60 rb ., I i II kl. — 80 rb ., III i IV kl. — 120 r b , V i VI ki. — 
140 rb.| dziewczynki chrz. i żyd : klasa przygotow 50 rb., 1 i 11 kl. - 
70 rb., Tli kl. ino rb., uczn iow ie -żydzi plaćą jednorazowo 100 rb. w p i­
sow ego 1 po i&o rb. rocznie w  klasie przygotou ., 1, II, III i IV, a w  V
kl. 2C0 rb. Dzieci chrz. i dziewczynki żyd. wstępnego wpisu nie płacą. 
W  szkole wykładają się języki: francuski (od 3 kl. niemiecki (od i kl.) 
i (nieobowiązk.) polski. P rzy szkole jest urządzony Fensyonaf z rocz 
11 ą opłatę (prócz wpisu szkolnego) rb. 320 z korepetycyam i, dla chłopców  
przy rodzinie założyciela w  gmachu szkolnym, ? dla dziewcząt w  osob 
nym gmachu w  tym samym ogrodzie, przy rodzinie Dyrektora Szkoły. 
Niezamożni i piln uczniowie 1 uczenice mogą opiacać w pis i za pensyc- 
nat w  4 ratach, a nawet od części wpisu mogą być zwolnieni. Szczegó  
łow c program y wydają się i w ysyłają  oezpiatnie. 1981

Rok XXXVI ISTNIENIA.
N A JT A Ń S Z A  I N A JO B F IT S Z A  IL U S T R A C Y A  TYGO DNIO W A 

D L A  RO D ZIN  PO jlS K IC II

„BIESIADA LIT ER A C K A ”
D A JE  ZU PEŁN IE  B E Z P Ł A T N IE  PREMIUM N A D Z W Y C Z A JN E

12 DUŻYCH TOMÓW ~*8
N A JC E L N IE JS Z Y C H  PO W IEŚC I I ROM ANSÓW

Z N A K O I . I T Y C H  A U T O R Ó W  P O L S K I C H  I O B C Y C H

Redaluo • i W ydawca: MICHAŁ SYNORACZKI.
Biesiada Literacka obejmuje wszystkie rodzaje literatury pię­

knej chwilę bieżącą, wszechświatową i wiedzę gruntowną w formie 
popularnej, słowem wszystko co stanowi nieodzowną potrzebę umy­
słu inteligentnego.

Biesiada Literacka zatem umieszcza: Uroczystości Kościoła
katolickiego; liczne powieści historyczne i społeczne, nowele, szkice, 
poezyc, utwory dramatyczne; historyę polską i powszechną; p 5dró- 
że po kraju i obczyźnie; wychowanie domowe i publiczne; politykę; 
sztuki piękne; starożytnictwo; heraldykę; rozwój stosunków między­
narodowych; postęp naukowy; felietony społeczne; życiorysy zasłu­
żonych ludzi; przegląd pism i książek; wynalazki najnowsze; prace 
ziemiańskie; przemysł i handel; pamiętniki; korespondeneye z czy­
telnikami; humorystykę, rebusy, szarady i inne rozrywki.

Biesiada Literacka szczyci się współpracownic!wem autorów 
pierwszorzędnych z H EN R Y K IEM  SIEN K IEW IC ZEM  na czele,

P R E M I U M  B E Z P Ł A T N E .

12 dużych tomów wyborowych powieści i romansów
otrzym ują  bezp łatn ie  w sz y . cy p ren u m erato rzy  oa ło raozn i

W  roku bieżącym damy znakomitą powieść B O L E S Ł A W !! Y  
„TUŁACZE", osnutą na tle dziejów od Konfederacji Barskiej, a koń­
czącą się ruchem narodowym 18 30 — 3 1 r. Powieść ta ukaże się 
po raz pierwszy w zupełności bez Żadnych SkfÓCeń; poprzednio 
ogłoszono zaledwie jej fragmenty

W A R U N K I P R EN U M ER A T Y.

na 7 prcw lncy li

Nowo - otwarty jedyny w południowo-zachodnim  kraju! 
Specjalny ypagazyn

I
Kijów, Kraszcz-atyk N i  II, obok Giełdy.

W ielki w yb ór w e wszystkich stylach i deseniach rosyjskich i za gra­
nicznych fabryk. Ceny otałe i u m ijrk ow a  ne. 3701

w  B i r s z a w ie i

Rocznie rb. 6
Półrocznie „ 3
Kwartalnie „ 1 kop. 5C

Rocznie
Półrocznie
Kwartalnie

rb. 8

.  4 

.  3
Zagranicą rocznie rb. 10.

1

Oprawa dodawanych jako premium powieści: 3  tom ów  5 0  kop.

6 tomów 1 rb., 12  tomów 2 rb.

Aa *ąd anfa adminiatraoya wyayła numer oka zewy bezpłatnie.
Adres reaakćyi i administraćyi W a rsz aw a , P lao  W araok l N  4.

Telefonu 78-26.
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Coraz to nowe represje sypią się ńa du­
chowieństwa „obcych wyznań* za— niebezpie­
czną, antypaństwową, zakazaną działalność.

Dbałość o szerzenie zasad wiary, propa­
ganda religijna, pozbawiona najzupełniej cech 
agitacji politycznej, spełnanit prantyk religij­
nych z odpowiednią, bynajmniej nie manifesta­
cyjną okazałością— wszystko to jest dzisiaj do­
wodem nieprawomyślności politycznej i jako 
lakie— coraz surowiej karane.

Zdawałoby się, _ iż W ramach . manifestu 
tolerancyjnego tnog i się zmieścić takie objawy 
życia religijnego jtk  pielgrzymki, proceSye, ka­
zania, że pożatem ż samego ducha manifestu 
w ypływa— Biciem nieskrępowana wolność su­
mienia, a tó  za tern idzie zupełna doVelność 
zmiany wyznania.

T a i  kię jednak mogło tylko zdawać
K ro^A a bowietń paru l&t ostatnich świad­

czy wyrńor me o tern, że mar ifest tolerancyjny, 
dzięki rólnyiń wyjkśnffcnióm i dopełnieniom 
rządowym, Stał S e  czemś zupełnie nierealnem, 
scal się dziwaczną flkcyą we współczesnym ustro­
ju rosyjsum .

Zakażkno pietgizymek, nie pozwolono n i i  

proccsye, kazania uległy sekretnej cenzurze, i 1 
zmianę wyznanii poddano takiej kontroli, że feto 
np. nie zdążył przejść z prawosławia na kato­
licyzm w pierwszym okresie „swobody religij­
nej", dziś skazany jest na odbycie tylu formal­
ności, inusi przezwycięży'1 tyle trudności, że mu 
często ochota do zmiany wyznania odpada, al­
bo— zmienia )c potajemne.

Co parę dni dowiaduiemy się, źe m'Oister 
spraw wownętrżnyc.i zażąda! od władz duchow­
nych zawieszenia w czynnościac.j to te, to tam 
księży kitolic! iefi, przeważnie ża udzielanie 
ctirztu dzi‘ Uom, ale także i za inne tćgó ró- 
c . a u  „przestępstwa11. W niedawnej np. sp ła­
wie fcs. Około-Kulaka chodziło o przestępstwo 
j rawie humorystyczne —inkryminowano księdzu 
tendencyjność opowiadania o teni, że cesarz 
Paweł żywił sympatye do katolicyzmu i że wie­
lu dygnitarzy rosyjskich przeszło na katolicyzm. 
T *k a d/.iałaliiość publicystyczna jest zdaniem 
ministerstwa antypaństwową —• więc zażądano 
usut.ięc.a księdza. ;

To się nazywa korzystanie z pełni praw 
obywatelskich w „tołerancyinem* państwie!

I ublicysci rosyjscy, Zajmujący się sprk- 
w-imi religijnemi i obserwujący wypadki w tej
d/iedzinie, wołają dziś, że w R osyi znowu się 
z lczynają prześladowania religijne. I to nie ja- 
k. .ś Ggrai.. :zf.ua, Tub utrudńieriik, Stfe WlaSńTC 
prześladowania, srogie i śyśłeńiałyęińe.

W ostatnim zeszycie „Wiestnika Jew ró- 
p y “ kreśli p. Prugawin historyę prześladowania 
j« dttej z sekt rosyjskich, t. zw. ^Nowego. Izraela*^

Historyę tę warto tu przytoczyć. Nie że­
by nas sama sekta miała zaciekawiać, ałe dla 
zilusti owania wprost, czem jest obecnie zawa- 
rowana w manifestach tołerańcya ro iy jik a  i to 
v łjśn .e  nie w stosunku do księży katolickich, 
bo tam wszelkie oezprawie łatwo usprkwiedli- 
u ić względami politycżńymi, ale w stosunku 
do włościan tuSyjskich, których o nieprawo- 
niyślnośći po**r wić trudno-

Sektą „Nowy Izrael" w ciągu ostatnich 
ki Iku lat Ogromnie się rozpowszechniła na po­
lu dr.iu l^osyi i na Kaukaz;e. Z  chwilą wyda­
li i a prawa ż dnia 17  października 1906 r o 
sektach, wiele gmin „Nowego Izraela* ulegali 
zoWalo się i korzystało z zirpełńej wolności 
w yzn a :«?

ATe— tylko do jesieni ubiegłego potu. je -  
sieiiią bowieiń ukazał się okólnik ministerstwa 
spi;»w wewn ętrzn^cb, który uznał sektę „Nofey 
I/iael* za „barbarzyńską 1 niejnoralną* i od 
tij chwili zaczęły się prześladowania.

Między innemi zamknięto gminę „ N o w e ­
go  Izraela* w sam arsli.j gąb. Gminę ja'ażyLi 
wycnodźcy z gub. woroneskiej, którzy Stanią, 
uciekli także przed prześladowaniami Po ufe- 
galizowaniu się nabyli sękr-arzę za pt średn:- 
ciwein Banku włościańskiego tysiąc dłieslęćiń 
ziemi w powiecie bugurusłańskim. A  żę są to 
lu Jzie  wielkiej pracy i ślubują przytem W strzg- 
mif.ź iwość od alkoholu, gmina wkrótce zakwi­
tła— pobudowano wspaniały dpm gminny, w 
klórym znalazły Sie szkoły dla dzieci i saia dla 
zgromadzeń religijnych. ^

Ten wszakże dóbiobyt stał się solą w ó- 
ku urzędowych m isjonarzy, którey wespói z 
miejscową administracją stajali się, jak mogfi, 
ażeby seaciarzom życie uniernożltw_ć. Z  c hwv 
lą zaś ukazania się powyższego ókÓlńika fnfni- 
stcryalncgo gminę władze zamkn^y, sekciaiirm  
zabrano księgi metryczne i zakazano zgroma­
dzać się na nabożeństwa Doprowadzeni do 
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rozpaczy iekćSrzę postanowili emigrówao ńa 
Kaukaz, wydawało s.q im bowiem, ze tam „je­
szcze nie odebrano wolności religijnej11. Sprze 
dają w,ęc Za jftzcrti, Swoje gninta Ale i tu 
jobią władze trudności. Zabroniono im np 
sprzedać dpm gminny, ppd pozorem, iż ma un 
być skonfiskowany ha rzecz rządu.

Nic zaznali wszakże spokoju sekciarze 
z tej gminy i na Kaukazie. I tam po okólni­
ku ministerstwa pozamykano wszystkie gminy, 
zakazano rrgestracyi małżeństw i narodzin, 
w szyscy sekciarze znaleźli śię pod nadzorem 
policyi, a jak świadczy p. Prugawin, w' wielu 
miejscowościach władze nakazały „nie żałować 
nrhai", byleby nie dopuścić do nowoizrael- 
skicŁ praktyk religijnych.

W całej R osyi rozpoczęło się masowe 
prześladowanie „N ow tgo Izraela*, k co gorsze, 
iż lód, p dburzony pr2 -z m isjonarzy, zaczął 
urządzać formalne pogromy sekciar/y.

t z y  „Nowy Izrael* jest istotnie sektą 
6 arb a -kyńsfcą i niemoralną*? P. Prugawin 

powołuje s’^  na ludzi, którzy sekty rosyjskie 
badali, i twierdzi stanowczo, iż jest wprost prze­
ciwnie. P. Pankratow, autor dzieła „Bzukają- 
ey ^oga*, pisze, że wyznawcy „Nowego fzrae- 
U ’  są to ludzie uczciwi i pracowici, p. Boocz- 
Diujewipz, zapewnia, że stosunki pomiędzy ńi- 
tńi są głębokie, czyste i moralne, \vi eszeie, co 
juz chyba jest w danej sprawie najbardziej 
ńiiarerfdAjńę, bo pochodzi z przeciwnego sekcia- 
rzorn obozu,— arcybiskup woroneski Anastazy : 
formułuje swoją opinię w ten sposób: „Nowy
Izrael to zgromadzenie ludzi lóżumnych, trze­
źwych i uczciwych, zjednoczonych prifez B o ga11.'

Skądże wiec zaczerpnęło ministeiśtwo 
spraw wewnętrznych „Swoich* wiadomość' o 
barbarzyństwie i niemoralności tej sekty?

T o już prawdopodobnie pozostanie taje- 
mń:cą tych, którzy b'ez donosów żyć nie po­
trafią..

Tak się dzieje w roku szóstym k.mstytii- 
cyi rosyjskiej.

Nic też dziwnego, że Zrozpaczeni sekc;a- 
rze z żalem wspominają czasy ,, przed manife­
stami tolerancyjnymi.

„W tedy —  pisze jeden z nich —  nie 
znały naś przynajmniej władze, żyliśmy w u- 
kryefu; teraz zaś wszystkich naś znkją, wszyst 
klćh zapisano i wszystkim grożą sądem i kry­
minałem... Dobrze nas oszukano. Z  całej du 
szy uwier7yl:śmy manifestowi. Ja k  inyszy od­
ważyliśmy się wyjść z ukrycia, ale konstytu- 
cya, jak się okażśło, „ma kocie szpony*.

Z  lego naiwnego wyznań,ń bije straszna, 
beznadziejna rozpacz...

I ciężkie oskarżenie —  pseudotolerancyi 
rosyjskiej.

St- j

Czeskie klejnoty koronne.

Od pewnego czasu kursow ały w  całych  Cze­
chach pogłoski, ze klejnoty Koronne, p iżerh o w yw a- 
nr w  katedrze, zostały skradzione. Pogłoska ta 
powstała zapewne stąd, że architekt Jlilbert, który 
nieiaftwno restaurował katedrę, J oniósł był 
w łaściw ej władzy, że żelazne drzw i do skarbca są 
tak naw skroś przerdzewiałe, iż bardzo żatw o je  
w yłam ać i skarbiec okraść. Zarządzone w ó w czas  
badanie o w je h  drjjyyą pjżftz specyali&tóy/ wykazało, 
że są on»* jeszcze bardzo mocne, ale że wskutek 
zardzewienia rygli, umieszczonycn z wewnętrznej 
strony drzwi, w krótce nie będzie można ich otwo 
rzyć. Różne urzędy zaczęły się pisemnie porożu 
m iewać ze sobą: co trzeba zrobić? A  g d y  nareszcie 
uzqały, że trzeba 3rzw i otworzyć, oczyścic i zamki 
nasm arować oliwą, powstała druga kwestya, jaką 
zam ianować do tego kom isyę? C zy w ystarczą do 
tego urzędnicy p rlscy , czy też trzeba zaw ezw ać  
dW orSiicn 2 W iednia:1 Kiedy i tę kwestyę z»ła 
twiono, powstała t.riecia: na kiedy można ściągnąć
do feamclry wszytftklch siedmiu kanclerzy skarbca, 
z których każdy n a  u siebie jeden klucz ode 
drzwi? Są to starcy: kiedy jeden zdrów, to drugi 
z pewnością chory. A  staiut powiada, że im tylko 
osobiście 1 wśżyśtfeifn siedmiu razem wolno drzw i 
otwierać.

Zanim te wszystkie trudności pokonano, ubie­
gło kilka miesięcy, a tym czasem w  całych C ze­
chach rozpowiadano, że klejnotów koronnych już 
dkwno niema, a w ładze o tern wiedzą i arcybis­
kup w ie —  i w szysej óni chcieliby jakoś przew lec  
tę sp law ę dopóki p o lic ja  nie złapie złodziei!

Nareszcię pokonano wszystkie trudności i ,; 
jak doniosły Juz telegram y, w e środę przed  
południem -ebraii się w  katedrze św. W ita, w  ka- 
prlicy św W a c ła w a  w W adze, w szyscy posiadający 
klucze cd skarbca, otaz członkowie komisyi. O-, 
twarro isfeSrWc, nasrępnie otwarto skrytkę koronną, 
i wyjęto z niej klejnoty, które przeniesiono do ka-, 
p licy i tu na stole dokładnft! jo  źbsdand pTźeż łd-i 
pę. Okazało się, żc, nie brakuje żadnego klejnotu

t Ż.l At* •< d !■ d A. 1 ■ ■ ̂  Z ąi

i że wszystkie insyema są w  doskonałym stanie. 
Po otarciu ich schowano je w  skrytce i skarbiec 
zamknięto.

Z  W ilna.

3-go sierpnia
' Unormowane już warunki w zarządzie 

miejskim pozwalają na energiczne prowadzenie 
prac związanych z gospodarką miejską. Poza 
drobniejszemi sprawami codzlennemi najwięk­
szą troską „CjcÓw m.asta* jest rozpoczęcie ro­
bót’ wodociągowych i kanalizacyjnych, ńa "które 
Otrzymano pózwolćme i pożyczkę.

Przyjeżdżał z W arszawy kandydat na kie-' 
równika tych robót, inżynier Szenfeld, rokowa 
nia dość długo przeprowadzano, ale ostatecznie 
umowa stanęła. Praca niełatwą będzie, Wilno 
zewsząd otoczone górami i nieme spadków na­
turalnych. R o D O ty już na wiosnę będą rozpo­
częte,

Tymczasem miejskie biuro pomiarów, zdję­
ło pla ly ulic miasta 1 zabierze śię Jo  prac n i­
welacyjnych, by przygotować wszystko co jest 
nićzbędńe przed rozboczęciem budowy wudo- 
ciągów i kańalizac.yi.

Ciekawe i pouczające kurśy prawra lian- 
dlówo-rzeinieślniczego na inocy pozwolenia gu­
bernatora rozpoczął mecenas W róblewski w 
Hubie rzemieślniczym. Odbywają śię one co ty­
dzień. Dwa pierwsze wykłady wygłoszone zo­
stały na tematy: „Ogółne zasady umowy najmu 
osobistego (umowy pracobiorców z robotnika­
mi), „Warunki najmu. Płaca i dzień ro­
boczy*.

Ciękawo mauiy dano ze sprawozdania star­
czego inspektora fabrycznego -w gub. wileń­
skiej. W końcu roku 19 10  było 2 19  zakładów 
przemysłowych, podlęgająeyi h kontroli inspek­
c j i  fabi yczriej. Zatrudniały one 10 ,13 6  robotni­
ków, w tej liczbie 2,728 kobiet. W ciągu roku, 
trzy były strajki w garbarniach w Wilnie, we 
wszystkich zwycięstwo odnieśli robotnicy.

PrzcDieg strajków był spokojny, nie uda- 
dawano się do pomocy poliey: czy wojska.
Liczba straconych oni wyniosła 2,000. Nie­
szczęśliwych wypadków zanotowano to^ — je­
den zakończył się śmiercią robotnika.

Wc .ągu roku sprawozdawczego przedsta­
wiciele iuśpekcyi fabrycznej zwiedzili 1 2I za­
kładów przemysłowych i ujawnili 99 wypad­
ków omijania przez przemysłowców prawa fa­
brycznego.

Z  Mińska donoszą, o śmierci zasłużonego 
„działacza* na nolu pedągogieznem. Ten K o s­
sakowską był dłuższy czas nauczySelJni i In­
spektorem gimnkzyum filolugicznćgo w Mińsku, 
gdzie odznaczył się wielką gorliwością w prze­
śladowaniu uczniów polaków, za rozmawianie 
po polsku, książki polskie , i t. cl. W 1905 r, 
został z Mińska przehiemb|hy J o  Szawel, gdzie 
zasłuzyl na specjalne podziękowanie m:nistra 
oświaty za ,rozumne i odważne zarządzenia 
wykazane yr dniu 18-go stycznia 1903 r , przy 
uśmierzaniu zaburzeń, pov stałych w gimnazjum 
żeńskięui i męskiem*.

W  Sloniimu na kadencyi sądp okręgowe­
go grodzieńskiego rozpatrywana była sprawa 
ks. Abramowicza oskarżonego o ochrzczenie 
dziecka z małżeństwa mieszanego. Został usu 
męty na 3  miesiące od spełniania obowiązków 
j mus: zapłacić 200 rD. k t-y . Oprawa jego dłu 
go się ciągnęła, i ptzechoaziłk Yozp.raite koleje. 
Lrzed kilkunastu jeśżeze miesiącami z rozpo­
rządzenie ministra spraw wewnętrznych został 
pozbawiony probostwa

Przy pierwszej rozprawie sądowej, sąd 
w Słommiu uznał jego sprawę za przedawnio­
ną i uwolnił go od odpowiedzialności. P-oku- 
rator założył protest, a izba sądowa Wileńska 
nie uzrała przedawnienia.

Tu wyjścia niema, ale są wypadki, W 
których rolę prześladowcy najuczciwizej dzia­
łalności księży przyjmuje na siebie nitgodny 
tego imi« n :a polak W  rosyjskich gazetach wi­
leńskich ukazało się sensacyjne oskarżenie 
proboszcza nowo-wilejskiego kośuoła ks. But­
kiewicza, że założył kinematograf i  z właścicie­
lem dawniej istniejącego kinematografu prowa­
dzi walkę konkurencyjną z ambony,

Zbadana na miejscu sprawa, w zupełnie 
innem przedstawiła się świetle. Oskarżenie 
księdza pochodzi od miejsco ./ego aptekarza po­
laka, Andruszkiewicza, który zaiozył „Eldorado* 
n iejsec zabaw ż kihćTiatograieih pornograficz­
nym jpolącsone, cfó którego zwabia Ińdnóic fa­
bryczną i stałych mieszkańców miasteczka, za 
pomocą środków tak nęcących, .jak tania sprżfe- 
daż napoi wyskokowych, ,dOproW'adŁaiących 
gości do demoralizujących rozrywek i upadku 
lHOtalnego. Ksiądz Butkiewicz, od Iirt.5-ciu 
pracujący na probostwie z takiem zaparciem się

siebie, że wszystko co posiadał odual dla do­
bra ogólnego i oddal się absolutnie pracy 
filantropijnej, zakładając ToW. dobroczynności, 
wprowadzając kooperatywę, urządzając „Lut­
nię* i t. d., szerząc wszelkimi sposeba ii kul­
turę Wśród ludności miejscowej, cieszy 'się mi­
łością i uzna ietn swych paraf an, dopomaga­
jących mu w miarę możności w ostatnio pod­
jętej pracy— budowy kościoła.

Dla zwiększenia środków na ukończenie 
budowy Tow. dobroczynności postanowiło zą 
łożyć kinematograf naukowy i ks. Butkiewicz, 
iąk< członek Towarzystwa, zwracał się do ad­
ministratora dyecezyi z zapytaniem, czy można 
w ten sposób powiększ ić środki na budowę 
kościoła. Otrzymał na to pozwolenie admini­
stratora i prze„ parę miesięcy kinematograf 
funkcyonowal; zawiódł jednak oczekiwania, na 
poważne przedstawienia widzowie się nie kwa­
pili i od półtora miesiąca kinematograf nauko­
wy me funkeyonuje.

KlainLwe były oskarżenia, że ks. Budkie­
wicz używał ambony jako terenu walki konku­
rencyjnej, gdyż tego nie czyni! nigdy -oburze­
ni Darafianie ńa niecnego właściciela „Eldora­
do11, piszącego SkSugi na zacnego kapłana, ma­
ją, jak slyszebśmy, podać gremialny na te óśkar 
żenią protest.

E W-

Wiec Macierzy śląskiej.
(Dokończenie).

Z  Kolei przemówiła pani Z. Kiedroniowa 
ze Śląska, w' przemówieniu której odbiło się 
dokłaunie to, jak gorąco przejęci pracą nad 
odrodzeniem Śląska są pracownicy śląscy, jak 
oni głęboko pracę tę pojmują, jak sprawę ko­
chają i jak w jej przyszłość wierzą.

Pani Z. K. odparła 'najpierw zat tut, j a ­
koby Macierz postąpiła lekkomyślnie, otwiera­
jąc oarazu cały Szereg Szkół ponad swą mo­
żność finansową. , Macierz musiała to uczynić, 
bo Śląsk stal pfzcd spisem ludności. W  gmi­
nach zagrożonych potrzeba było czynnika na­
rodowego. I Macierz nie zawiodła się. W szę­
dzie tam, gdzie otworzono szkoły polskie, stra­
ty nasze prry spisie ludności były minimalne, 
podczas gdy w gminach, gdzie szkól polskich 
nie oj)o, liczba ludności polskiej stopniaia do 
jednej trzeciej. Poza tein Macierz mogła wobec 
licznej frekwencji szkól polskich przypuszczać, 
źe przejdą one wkrótce na etat gminny. Lecz 
niemcy i czesi kpią sobie ze wszystkich zasad 
słuszności i sprawiedliwości, nawet przeciwko 
uchwale rady szjtoinej krajowej, wypowiadającej 
się w kierunku ugAińmema sz^M polskich, 
wnoszą orn rekńrśy do ministerstwa oświaty i 
trybunału administiacyjnego, celem przewlecze­
nia sprawy i w ten sposób podkopania bytu 
Macierzy.

Krzywdą wiotką dla Śłjąśka jest s in o -  
wiśkó Koła Polskiego, które sp:-at.ę Śląska, 
traktuje po macoszemu. Zaledwie kilku posłów 
poznało feię z nią przeż osobisty kontakt z lud 
lOŚcią. Przeważna część postów zna Śląsk tyl­

ko z okien wagonu. Skandalicznym wynikiem- 
tego jest usunięcie się; polskich posłów śląskich 
od Koła Polskiego, którego obowiązkiem jest 
prędkie I energiczne naprawianie zła.

Nieihńiej zawiniła tu prasa polska, szcze­
gólnie zachodnio-galicyjska, która poza „Gło­
sem Narodu* na Śląsk nie zwraca uwagi. A 
baczności tom więcej potrzeba, że ekspansja 
niemiecka sięga już nietytko Śląska, alt- i za­
chodnich powiatów Galicy!.

Przeprosiwszy za 1 a o tę Zwróciła się p. 
Z ! K . do zebranych z prośbą, nic z żądaniem, 
popierania Macierzy, bo chodzi tu Drzedewszy- 
stkiem o uchronienie przed v'ynarodowienieni 
tych szerokich mas emigrantów galicyjskich, 
któizy najłatwiej pod pieśya czeską i niemiec­
ką wskutek uzaltżńićńia finansowego od niem- 
ców i cżecbów wynarodowieniu Uiegają.

Na zakończenie przedstawiła pani Z. K. 
dwie rezolucje, które jednogłośn;e uchwalono, 
a mianowicie:

1) Wlec \vzjwa prasę polską, aby gorli- 
wić baczyła na Stan sprawy polskiej w K się­
stwie Cieszyńskiem i Wogóle nń zachodnich 
kresach i bezustannie uświadamiała społe­
czeństwo o niebezpieczeństwie nain tam gro- 
żącem.

2) Wiec wzywa reprezentacyę polityczną 
polską w parlamencie, aby obrónę ludności 
polskiej w Księstwie Cieszyńskiem i praw jej 
przynależnych, wciągnęfet do swych najważniej­
szych zadań j dołożyła wszelkich starali, by 
pósvóW polskich z Księstwa CieśzyńśMbgo po­
zyskać dla Kola polskiego.

W  dyskńsyi zabierali głos jeszcze prof. 
Eug. Romer ze Lw ow a i poseł;- Ignacy -Da­
szyński.

Pitrwszy wskazał na wvius/enie ogólne, 
wywołane przemówieniem pani Z. K . i za­
znaczył, że tutaj wzruszenie ńie wystarcza ale 
trzeba energicznej pracy. Jeżeli garstka ludno­
ści polskiej na Śląsku potrafi rocznie złożyć
90,000 koron r a Macierz, to tern więcej po­
winna Złożyć Galićya.

D-ugi okazał śię wielkim optymistą. —  
Z przemówienia jego miało się wrażenie, że 
sprawń śląska nit leży mu na sercu, ale par­
tyjne sprawy, bo przemówienie jego wska­
zywało przedewszystkiem na rozwój P. P. S . 
na Śląsku, o pomocy Macierzy nic nie wspo­
mniał.

I znowu wielkie wzruszenie na sali Prol. 
Twardowski odczytał telegram, jaki na rę ­
ce komiietu nadszedł od dziatwy polskiej 
ze L w o w i wraz z datkiem 100 koron na Ma­
cierz.

Telegram ten brzmi:
„D uwiedziawśzy się, że dzieciom polskim 

ha blasku grozi zniemczenie, posyłamy ze zło­
żonych przez czylelnikóW „Małego Światka* 
pieniędzy 100 koron dla Macierzy pułskiej na 
Śląsku i orosimy wszystkie dzieci polskie i 
wsrystkicn sterszyćń. Żeby każdy złożył co mo­
że, ażeoy dzieci śląskie miały pofskie szkoły 
i nie wyrosły na niemców.

Kółko dzieci T .. S. L.
„ Małego Śivia tka *

Po wyczerpaniu porządku dziennego prze­
wodniczący prof. Wicher kić w i cz zaniknął wice 
wezwaniem do pracy nad odrodzeniem bląska.

Fłowa Kampanila.
.Pamiętny dla Węńecyi dzień 15 lipo a 1902 r.. 

w któryrr runęła starożytna Kampa.ula, idzie cora 
bardziej w niepamięć, w  iniatę jak zbliżają s i ę  do 
ukończenia prace nad ddbtrdową wieży. Praca roz­
poczęta w r. 1906, w przeciągu pięciu lat zdołała 
dźwignąć historyczną pamiątkę z posad 1 niedluęo 
wenec.yanie będą mogli s ię  eieszye znowu wido 
kiem smukłej dzwonnicy.

O ibechym stanie robót pOda;e korespondent 
„N. Fr. Pressc" następujące sz.czegóły: Dokoła ba­
lustrady loggii Sar.sovina, która jest ju. ukończoną, 
pracuję niezmordowanie kamieniarze. Z o-mtu k-o 
lunin. dwie środkowe zbudowano z. resztek rozbi­
tych kolumn dawnej loggii. Kapitele ich przy ru­
nięciu wieży pozóstałjr nieuszkodzone 1 obecnie 
Znowu wieńczą szczyty kolumn. Resztę kolumn 
zbudowano z mai miii u breścyanskiego

Odrzwia, jak zapewnia architekt Piacentini, 
kierujący robciapu restauracyjńc-ni, jakoteż obie 
figury, które obok nicn oyły ust..wicne w niszach, 
zachowały się również bez slaoów-zniszczenia z po 
przedniej wieży Madonnę Sansovina znaleziono po 
■ZUS/sfćniu śięvwie?y w pobhżu loggii, rozbitą- ns 
r,óoo kawa.ków. D li ratow-ania arcyozisła wezwano 
rzeźbiarze Lei z Floreńćyi, który i.ieflawno wsławi* 
śię zestaWteńierti rozbitej przeż pewnego szaleńca 
wazy- w muzeum f lorenc kiem Rzeźbiarz zebrał 
pi-acowicie wszystkie cząstki i złączył je w całość 
tak, że W. tych dniach dzieło...ukaże się ną aowei 
loggii. Dawniej odbywały śię pod jej arkadami 
w oolicżu ludu ciągnienia loteryj; ra przyszłość ma 
oma służyć za wystawę w5jdrut<Siv i szczątków daw­
nej Kampadili a plahÓw nówt

Do odbudowania wieży użyto cióśów z kamie- 
niołomów istryjskicL, Dzięki temu, że [,z g r̂uzuv- 
za .vałónej vdeży wydobyto niektóre 'ciosy, zuptłnie 
dobrze zachowane zdołaLio do nich zastosować cały 
materyał odbudowy tak, że nie różni się w niczem 
od dawnych wzorów. Również rozmieszczenie ąt 
okienek dokładnie odpowiada dawnej budowie, rów ­
nież linia pionowa i stukatura, którą starano się 
wiernie powtórzyć.

W głębi Kampanili nowość stanowi elektry 
czna winda, w której ośm osób może znaleźć po­
mieszczenie. Winda prowadzi na wysokość 60 me­
trów, do zeuaru, skąd roztacza się wspaniały w i­
dok ra Wenecyę.

W części zegarowej pomieszczono dawny, 
nieuszltotlźony .w :c oasię upadku dzwon i 4 nowe, 
pdłane ściśle -według wz„ ów, zdjętych z odłamków 
dawnych, rozbitych w egasie katas.'-ofy

Nieco wyżej, na wysokości 66 metrów wic y, 
timieszczono dwa skrzyd.»te lwy, dzieło rzeżhiarzj’ 
Lorcnzettiego i Marsillego, przypominające dawne, 
znane z reprodukcyi. Osiatnioj dawna Katnpani.a 
ozdoby tej juz nie posiadała: kazał ją zdjąć Na­
poleon.

Od stropy Pałacu Dożów umieszczono sym­
bol Wenecyi: posiać kobieca w pozycyi siedzącej 
wyciąga lewą tęke dó błogosławieństwa, w prawej 
trzyma miecz. Na głowie mc złocony beret dożów. 
Druga figura, zwrócona w stronę Canale Grandę, 
wyobraża „Sprawiedliwość".

Uroczystość poświęcenia nowej wieży zapo­
wiedziana jest na dzień 25 kwietnia jyt2 r w dzień 
&<r/. Marka. Koszta nowej budowy obliczają na dwa 
miliony lirów. Anioł, dzieło Munarettiego, który 
Wieńczyć będzie szczyt, jakoiez [dzwony nowej Kam­
panio, są darem Ojca sw., Piusa X.

Kongres syonistów,
W  Bazylei ukończy} obrady kongres syo ­

nistów p rz j udziale delegatów i gości ze w szy­
stkich stron świata, przy czem szczególnie liczną 
reprezentacyę naD sU li zwolennicy tego kierun­
ku w Niemczech, w Rosyi, w Królestwie Pol- 
skiem i Galicyi. Obiady toczyły się w języku
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rozwiązani'1 ukochanego pułku, w ja z  
z którym  trzeba było pożegnać wszystkie na­
dziej-, działy się często rzewne sceny W koń­
cu 18 3 1  roku było jeszcze nie mało w szere­
gach ułanów rębajłów. co musieli pożegnać 
?rwe znąki pod Radoszycami za Kościuszki, w 
Niemczech po bitwie Lipskiej, a teraz po raż 
trzeci; nic więc dziwnego, że taki stary Ułan 
pod Brodnicą

Już zapytań nie słuch...
K rew  zapiekła się w  oku 

A  źrenica tak sucha 
jak broń jego przy boku!

Cisnął haszk.et pod nogi.
W ich er rozw iał w łos siw y:

— „Bądź zdrów, koniu poczeiw y  
„T u  się dzielą już drogi'.11 

I ząpiakał na boje 
[ o lancę tiukł głow ą!

Chorągiew kę zdarł w  dwoje  
I łzy otarł połową,

I zawiązał garść ziemi,
Drugą ranę obwinął 

I W SWiat ruszył z młoJszyrai —
I jak wszyscy-gdzieś zg!nął!

Odrodzili się jeszcze nie laz później nasi 
uiańi i ■fa Galicyi 1 w Boznańąkimtł, i na W ę­
grzech, i Turćyi, i w Koftgi esów*ce za Stra­
sznego koku, i ifr GafiCj 1 pod B.oJakówskińi, 
aht zkwsze arntia Poiśka, egzystująca do i i - g o  
Października 18 3 1 roku zostanie w trad yc ji 
najukochańsi^ i najulubitńśżą, a ałarti ówcze­
śni— najbatdzicj typowymi ze wszystkich

Po roku 1863 Ułanów specyalnie pol­
skich tworzonych więcej nie było!

Dziś— rrlnęlo to wszystko bez ś ia d ń !  

Nawet kwestya lancy, tej b ro ń i polskiej 
narodowej, po d z iś  dzień jest S p o r n a  Bhtdzo 
wie1u autorów uważa lancę z a  zupełny przeży­
tek i odmawia jej wszelkiego prawa do egzy­
stencji. Niektórzy autorowic dalej idą, bo 
wcale nie wierzą w zafflilowartie polaków do

„M. (Jourtin psetend qu,c landers 
polonais di 1’arinee fi anęaise 'n’avaient ar- 
cepte la lance qu’acec dcpluisir*.

-  .L e ,ir colonel. dM-il, etait fort mecon- 
tekt dkne perene armóę d ’un fer aiga: les 
caoaliers polonais erfóent Hien p ’tis re&óuta- 
bies le sabre h la m dink .

Tymczasem pułki. Nadwiślańskie Ulanów 
cudów lancami dokazywały( Szwoleżerowie — 
kreowani tylko do szabli - wkrótce do lanc 
przeszli; odwrotnie lansyeray K o  lopki— uzbro­
jeni w 1 iiszpanii karabinami,— bardzo prędko 
te pukawki zarzucili W Księstwie Wai^zajż’-1 
skiem, na 16  pułków jazdy—  io Kylo ułanów:, 
a niezadługo i pułki sz iśc ró i', nie mieniajiąc; 
niundurt i ńazwy, w całości lince za brońi 
przyjęły, a z nich Pułk 4 jazdy Szaser ÓW przez' 
cały cza« kampanii 18 13  roku 3 wany jeśt 2, 
putkierii tTłanóW kul ptisu LJąlirowskiegn!

BkiHehaćfce, historyk Lansj^rów  francu 
skich, ustęp o tem kottćzj W tfen sposób:

fJe difai avec le (jenereĄ de fifracu, ce 
digne dleie des Colbert, tffeś Mdiitbi un et des 
Lakalle^ ętti tićdU, cątntne offiięitr kuperiei‘r, 
ran toutes les granies guerres du pfómier 
typipire: „La lance est l'arme blanche dont
l effet morał est le plus puissant. et duńt les 
rodps sont les plus meurtriers/* \De Bratu, 
Avan(—postcs de Cavaltrie legerc, p. 74). II 
n ’;aurąit certafyiemęnt ptis rejifsc la tance 
M |  8Qs camlierb. eomruc i ce colone dc lan- 
ciers, dónt parte M. ihftrffii. Quwtid on dit 
tfiue Uarmc n ’est pas nationale, c'est pos-' 
sible (!?), et aux landers dt la gardu impe­
riale, j 'a i vu des nos hnniiues qui, a la vcil- 
le de parfir pour la guerre de 1870. n ’avaicnt 
dans leur ar me. qu.'une coiljiance fPbs linii 
t>-ń Ruite deś pldisańierifis hćs dutres regi 
iiients „t>w Id pefche, tarit an plus bonńe 
a gaider des noir. Le lendrmatn de la 
Charge de Ecsontille, Ir 10 aoftł, souś ccux, 
qui adaieht perdu leur Itince en dttnandai&fii 
unc a leurs camarades biesses uu demontes! 
Ile araimt pu voir combi en, cdvalene, contrę 
cacaltrie, la lance est ant arihe terrible, sUr 
tout si l attapue des łńńeiers est hien cóm- 
pacte!k (Baillrhache. Les Lanciers. Le carnet 
Historigue et Litteraire, 1901 A? 9, stro- 
'ńica 422).

Jednym siewem z dumą lĄoźeinj powie­
dzieć, iż historyń n isza wojskową, bróń, zw y ­
czaje, ktrój narodóW.y poważne zajmują miej-' 
sce w kulturze wojskoWej starej Europy.

Minęło to wszęstko bez ślkdu! | fistoryk 
,1 art js ta  obejrzawszy się WfieeR Widzi tylko jak 
piześtińęła przez widownie, dziejowa 7 głuchym 
Jeiiteńfem k-.-pyt, ze ś/czękiem koncerny i" 
krzykiem „Jezus Mary a !"— ciężka, ń.t zwyciężo­
na, skrzydlata usarya — i znikła we mgle
oddalenia...

Lekkim skokiem stepowych bachmatów—  
w ilrzdrdw  chorągwie Lekkie, Lisów -
skie. Tatarskie, Wołosaie, Kozackie...

^rzebiegła ciężkim kuizgalopem z nie­
miecka wystrojona dragoni;., odbijając niezgra­
bnie na siodłach,— z zadartemi od wiatru h r 
capami i skrzydłami kapeluszy Miarowym 
odgłosem mcfCSZemtllhll przesunęły przed nam: 
obtoczyste wybraiicckie ro*y,— i opięta piecho­
ta węgierska,—i ha*a^liwi ze wśćhodnim prze­
pychem przybrani janczarowie,— i niezgrabni 
gemćjńi 'w ćżerwbijiych rajtrokach, i nowe,f 
krótkotrwałe regimenty sejmu wielkiego i K o ­
ściuszki, radujące oczy polionaini papuzich, ło­
siowych, orańźowyrh i jasno błękitnych raba­
tów,— przeszli i znikli wc nigłfe oddalenia!..

Przem inęła B a tsk a ,— z krzyżam i n a  pi-r 
sfacb, na cz'kpkiel|. ń a  ład o w n icach , z niśśnfą  
B o g a ro d zicy  ńk ilstAcli, ź w izerunkiem  C z ę sto ­
chow skiej na ry n g ra fa ch , przem inęła— butna, 
Lalh śliw h  p u  żw yćTękf^fe, z m jk a ją c a  kied y od 
A p ra k sy n a  d o stała po tebiirkach ,— a w  skok ża  
n i? poszły i grar to w e b ry g a d y  koron n e, i 
k a rm a zyn o w a Jftw rąjca, i zielone pułki hetm ań­
skie,— i biąłó żółte jprćLpulki U lan ów  N a d w o r­
n y ch — i znikli wi m gle "oddaheflia!...

I przerwał się ten szereg! N a . widowni 
dziejowej zapuszczono kurtynę!..

Naraz, zamajaczyło coś z dala,— i nagle, 
z błyskiem żółtych rabatów' pi zj rećicatiwacr 
pieśni „nie Zginęła* posuńęla Nadwiślańska... 
ża ńią, —gińinastyctnyffi ki okiem francuskich 
Grenadyerów, fizylierów, tyralierów— pobiegły 
rogate pułki wielkopolskie, małopolskie, siedle­
ckie, płockie, galicyjskie i magnackie... Okią 
żone bermycaini szaserów, naftowanerm kasz- 
kietaiai huzarów, hełmami kirasyerów, kapelu­
szami źandarmeryi— i lłtfm'?m pstrycłi uU nlw, 
rażących oc/y jlozinaitemi kolorami rabatóa, 
wyłogów, menkietów, kołnierzy, kiapek i wy­

pustek.,. i wszystko przepadło w cienin małego 
człowieczka w szarej kapocie, ok,ążonego am a- 
rantem szwoleżerów!...

Z  warczeniem bębnów, metalowym brzę­
kiem muzyki, wbjskowej zjawiła się armia kon­
gresówka, sm ih  Wtciśnięta w gorsety, opięta 
jak manekin, maszerująca ze szklankami wody 
na kaszkietach, armia maryouetek Saskiego 
placu... jak lawina z góry potoczy! się za nią 
naibał ^iechtiró^ i jeźdźców w krakuskach, 
bęrmycach świńskich; ułankach, kaszkiecikach, 
fu“śźerkńcli, w sJkinabach, tktatafkach, czama- 
rach z wylotami—zw llit się na armię kongre- 
wą, pochłoną! ją, jak law ina—i wszystko znikló 
wc mgle oddaleriia.

I znowu szereg się p\ zerwał, lecz teraz 
ńa długo—i po dk:S dzfeA! Lżrzadka 'tytko, 
j’aV hiarąderży Za arhii^, ukazywajy się ponso­
wę krakuski legionistów węgierskich, krasne 
fvvloty kozaków btomańśkłćh, i naprzemian 
odarte lub paradne stroje wiarusów z pod 
\$ęgtow r, "Gdowa i G-óclioWiSk1

Dziś—ciebó wszędzie i głucho wszędzie... 
nie rozbrzmiewa pieśń rycerska Bogarodzicy, 
nie słychać podwójnego tempa: „nebij— zabij*. 
Obozowe surmy iarwrr nie grają .

Lecz jeżeti W pórtfróće 'dziejów hkd w ie­
kiem x V n  naszej históryi rózpóścierają się 
śkrżydla husarskie, wiek XVlfI Hornie się chyli 
przód ryhgriteni ż Częstochowską,—-"to n !" po­
winniśmy zapomihać, źe emblematem naszej 
wojskowości w wieku XDś —były: rogata czap­
ka i kolorowe rabety utanskie...

Być m o że cl u ła n i  b y l i  e z ę ic ie j  p o d  w o ­
zem, n iż  n a  vćozie— -terii bń rdz iej  p a m i ę ć  o ńieb  
i c z e ś -1 d la  nieb Z a g in ą ć  nie p o w i n n a .

k  O  N t F. C .
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niemieckim, który jest niejako językiem urzędo 
wytn syonizmu.

Prezes Woltsohn, w mowie w ygloszoncj, 
po hebrajskich słowach wstępnych, również po 
niemiecku, dał pogląd na położenie żydów w 
Galicyi i w Rosyi, a następnie przechodząc do 
kolonizacyi żydowskiej w Palestynie, zaprzeczył 
twierdzeniu, jakoby celem syonizmu było oder­
wanie Palestyny od Turcyi i utworzenie z niej 
samodzielnego państwa żydowskiego. „Żądamy 
od rządu tureckiego jedynie gwarancyi mienia 
i życia każdego zosobna, oraz wewnętrznej 
samodzielności narodowej".

Przezorność p. Wolfsohna była podobno 
uzasadniona, gdyż mówiono, że rząd turecki 
wydelegował kilku urzędników, którzy pota­
jemnie badali przebieg kongresu.

Z  szczegółów obrad syymienić należy wa 
żniejsze i szczególnie charakterystyczne.

W ygłosili referaty: M ax Nordau o ogól- 
nem położeniu ludności żydowskiej, Kolszan o 
stosunku kongresu ras do syonizmu, L . Reich 
o wypadku w Drohobyczu; odczytano też refe­
raty o etnigracyi żydowskiej.

Kongres pizeznaczył 5,000 franków na 
pogorzelców w Konstantynopolu, delegat Kohn 
z Rumunii ofiarował 55,000 koron na założenie 
w Palestynie kolonii „Bazylea*. Delegat R a 
binersohn z Kijowa ofiarował 300,000 rb. na 
okręt, mający krążyć między Odcsą a Palestyną 
pod flagą syońską i nazwą „Syon* lub „Herzl. 
Organizacya syonistów-socyalistów „Poale-Syon* 
postan owiła starać się o utworzenie sekcyi ży­
dowskiej na międzynarodowych kongresach ro­
botniczych. ;

Na oddzielnej konferencyi „rosyjskich* 
syonistów t. zw. „polityczni syordści* wygłosili 
zdanie, że „syoiiizia to ruch polityczny narodu 
żydowskiego, robota zaś w Palestynie to rzecz 
prywatna, która nie ma właściwego związku z 
ruchem*. Zwolennicy syonizmu politycznego 
żądają „szerokiej działalności w krajach na 
wygnaniu, roboty narodowei, ponieważ naród 
stoi ponad ziemią, a gdy naród będzie to z 
czasem będzie także ziemia.*

Syoniści rosyjscy wysunęli kandydaturę 
osławionego litwaka Żabotyńskiego do komite­
tu centralnego syonistow. Oświadczyli się za 
nim nabożni syoniści konserwatyści, tworzący 
oddzielną frakcyę p. n. „MirucKi* (wschodni). 
Drugi litwak, niejaki Sewip z W arszawy, przed­
stawił projekt utworzenia „Wszechświatowego 
żydowskiego Towarzystwa wzajemnych ubez­
pieczeń*, do którego powinno należeć... 12  
milionów żydów, z którego dochody mają pójść 
na c»“le syońskie.

Na konferencyi syopistów „konserwaty­
wnych* d-r. Grynhui wystąpił gwałtownie prze­
ciw działalności „kulturalnej* syonistów, twier­
dząc, że syonizm obejść się móże „bez szkól, 
bez oświaty i kultury'.* ’ 1 .

Z prasy rosyjskiej.
W  ostatnim numerze, , pól urzędowej. „R/osr, 

sii* pisze p. &-fcz«,'(Sołoniewicz?) o tein, ż t w 
obecnej chWill żapańowali Wśród poIakóW 
kraju Ża^Lodniną .ogrpmjąą dęzoryentąęyp, że s?i 
oni wykolejeni i nie mają obecnie żadnych o- 
gólniejszych haseł.

W nioski' powyższe opiera autor, głęboki 
widocznie „spostrzegacz*, na tern, że polaoy 
mieli jakoby zupełnie głowy potracić... po znier 
sieniu bojkotu szkół rosyjskich w K rólestw v 
po „wspaniałym* tryumfie nacyonalistów przy 
wyborach do ziemstw litewsk,o-ruskich

Szczególniej, jak zipewnta d , S-cz, przy­
gnębia polaków to ostatnie

„W śró d  polaków —  pisze p. b-cz — słyszy 
m y gorzkie narc ekania na prasę lew icow ą (?1 i, któ­
ra swem  lekkomyślnem zachowaniem się w p ro w a  
dziła ich w  błąa (?) Lzm ustła do w yrzeczenia ,się 
tych pozycyi, które mogli utrzymać w  ziemsiwach.

„Obe cnie czują oni, że w  ciągu trzech lat 
działalności rosyanie o tyle się umocnią na sw ych  
stanowiskach, że trudno trh będzie stamtąd w yprzeć. 
Szczególniej niepokoi polaków ta okoliczność, że 
do ziemstw weszli przeważnie więksi właściciele  
ziemscy, t. zn. żyw>oł najkulturalniejszy, który po­
trafi znaleźć się i nie pozwoli na najmniejszy nawet 
tryumf polski w  formie oświadczeń, że ziemstwa 
bez polaków są nieudane i niekulturalne.

„Pod w p ływ em  tych faktów w  obe- ie poi 
skim daje się zauważyć poważne zamieszanie, które 
na razie nie przybrało jeszcze realnych form.

„W  jakim kierunku pójdzie organizowanie 
się polaków w  najbliższym czasie — trudno przesą 
dzać. W idoczn y jest tylko wzrost klerykalizmu, a 
wielu w  w alce z w pływ em  rosyjskim widzi jedyny 
ratunek w  kościele i księżach Na to godzą się 
2daje się w szyscy polacy".

Tyle o „braku haseł* wśród polaków. 
P. S-cz nie chce zrozumieć, że im silniejszą 
się staje polityka eksterminacyjna wzglę­
dem polaków, tern mniej im potrzeba ba 
seł i frazesów) Jedno bowiem hasło góruj* 
wtedy nad wszystkiem —  bronić się i nie dać.

Profesor prawa kanonicznego Gidulanow, 
jak wiadomo, został mianowany dyrektorem 
instytutu języków wschodnich w Moskwie.

„C zy kanonista—zapytują „Birżew yja W iedo 
mosti" — może być uważany za osobiśtość, odpo 
wiednią do objęt .a stanowiska dyrektora instytutu 
języków  wschodnich? A le  tego rodzaju nominacye 
nie są rzadkością w  rosyjskiej praktyce administra- 
cyjnej. Przecież w  tej samej Moskwie Szw arc, 
specyalista od filologii klasycznej, był przez czas 
dłużsąy dyrektorem instytutu mierniczego, a oku­
lista ]unge— dyrektorem akademii rolniczej. Szw arc  
Jungę i Gidulanow, jakkolwiek objęli kierownictwo  
najzupełniej obcych dl-i siebie zakładów naukowych, 
nieobcy są przynajmniej nauce w ogóle i odebrali 
w yższe wy kształcenie. A le  np. generał Pantiele- 
jew , który w ych o w yw ał się w  szkole podchorążych 
gw ard yi i junkrów fcawaleryi, dowodził 1 3  lat pul 
kiem piechoty, potem pułkiem gw ardyi i odrazu 
dostał nominacyę na dyrektora szkoły p^awoznaw  
stwa. O jakiemże tu przygotowaniu może być 
m ow a?"

Przy takich nominacyach na stanowiska, 
wymagające specyalnego pizygotowania nauko­
wego, cóż mówić o stanowiskach czysto-admi- 
stracyjnycL.

„K ogóż bo nie mianowano — piszą „Russkija 
W iedom osti* — na gubernatorów w  Rosyi? I do­
w ó d có w  pułku, i dowódców brygad artyleryi, i wo  
jennych agentów przy obcych m ocarstwach, i pro 
kuratorów, i generałów  żandarmeryi, i intenden 
tów, i zarządzających dobrami państwowe mi i t. d 
1 t. d. Kuratorami okręgów naukowych byli w  R o­
syi generałowie armii, prokuratorowie, członkowi* 
departamentu kasacyjnego senatu i t. d. Ministrami 
komunikacyi byli w  R osyi -generał Toll, bogaci o 
byw atele Bobryńscy, niefortunny admirał Posjet 
i inni. Na czele ministerstwa marynarki dłuższy 
czas s ał kaw alerzysta ks. Mienszykow; a niedawno 
uadprokuratorem synodu był biolog Łu kjanow ".

Sekret zaś tych oryginalnych nominacyi 
polega na tern, że każdego kandydata pyta się 
przedewszystkiem o prawotnyśłność polityczną 
K w alifikacje —  to rzecz drugorzędna.

( j )

Z  życia rosyjskiego.
Nadzór nad górnictwem. W  nowym projek­

cie etatów dla mihisterstwa handlu i przemysłu  
przewidziane są następujące instytucye do spraw  
górnictwa: 1) rada górnicza, złożona z w ydziałów  
administracyjnego i technicznego; 2) rada do spraw  
przemysłu górniczego; 3) departament górniczy i 
4) w ydział górnictwa skarbowego. Rada górnicza 
w  wydziale udministracyjnym rozważać ma kwe- 
stye, związane ze stosowaniem ustawy górniczej, 
eksploatacyą gruntów skarbow ych przez prywatne 
osoby, emeryturami urzędników górniczych i t. d. 
W  wydziale technicznym powstaną trzy sekeye: 
kopalń, przem ysłu górniczego i badań technicznych. 
Do tego wydziału należeć mają kosztorysy i plany 
w  górnictwie, przemyśle górniczym, solnym, przy 
eksploatacyi skarbow ych wód mineralnych i t. d. 
Rada do spraw  przem ysłu górniczego, do której 
w ejdą także przedstawiciele zjazdów górniczych, 
będzie rozważać wnioski tych zjazdów, nowe usta­
wy, projekty instiukcyi i wogóle spraw ę dozoru 
nad górnictwem.

Departament górniczy będzie organem w yk o ­
nawczym  w  zakresie spraw, dotyczących górnictwa 
prywatnego, bezpieczeństwa robót, hygieny robo­
tników, statystyki górniczej i t. d.

Co się tyczy Królestwa, to w  niem od r. 
1816  istniała głów na dyrekeya górnicza w  Kielcach, 
a od r 1842 osobny departament górniczy w  W a r  
szawie, który w  r. 1869 zastąpiono departamentem  
górniczym w  Petersburgu. Dziś Królestwo stano­
wi tak zw. „Zachodni obwód górniczy", podzielony 
na 8 okręgów.

Podział ten projektuje się pozostawić bez 
zmiany.

Rokowania rosyjsko-niemieckie. „Nowoje W re- 
mia" dowiaduje się, że rokowania rosyjsko-niemie­
ckie spowodowane spotkaniem w Potsdamie są na 
ukończeniu. Podobno pozostało nierozstrzygniętych  
kilka tylko kwestyi technicznych, które nie w y w o ­
łują wszakże żadnych nieporozumień. Skutkiem te­
go porozumienie rosyjsko-niemieckie w  sprawach  
azyatyckich stanie się wkrótce faktem. „Nowuje 
W rćm ta" zapewnia przytem, powołując się na o- 
ptnię „Matin", że Eran cya i Anglia, poinform owa­
ne o treści rokowań, przyjęły je  z zuoełnem zado­
woleniem.

Pogłoski O nominacyach. W  Petersburgu co­
raz uporczywiej kursuje pogłoska o mianowaniu 
ambasadora w Konstantynopolu Czarykow a na sta­
nc wisko ministra spraw  zagranicznych zamiast 
chorego Sazonowa. Równocześnie kursuie pogłoska
0 zmianach na urzędach dworskich. Komendant pa 
łaco w y gen. Diediulin ma objąć inne wjiższe stano­
wisko. Kandydatem na jego miejsce jest wicem ini­
ster K urłow . Stołypin zaś w ystaw ia podobno kan­
dydaturę senatora Neudhardta na s7anowisko ko­
mendanta pałacowego.

Wybory do ziemstwa.
Z Jampola W  piątek 2 9  lipca odbyło się 

w Jampolu pierwsze zgromadzenie ziemskie 
przy współudziale dwóch posłów do Dumy 
Państwowej: Bałaszowa i duchownego Mań­
kowskiego, obranych w kuryi rosyjskiej na ra­
dnych paw tatowych Przędą -zagajeniem posie­
dzenia odbyło się nabożeństwa prawosławne, 
pó którem nastąpiło przemówienie, nawołujące 
do wspólnej prądy na niwie ekonomicznych in­
teresów powiatu. ;bez rozdźwięku partyjnego
1 narodowościowego.: Nistępnie : prawie jedno­
głośnie 1 obrany został na prezesa mar­
szałek naszego powiatu von Gersdórf, który 
przewidując możliwy rozdźw iękz racy i propol 
tyltyi wysłania dziękczynnej depeszy do Tronu, 
paproponowai obrać komisyę >dla zredagowania 
tej depeszy W  skład komisyi weszli panowie: 
von Gersdorf, Bśłaszpw*r -duchowny M ańko* skij, 
Sołowiew i kilku włościan, a z kuryi polskiej—  
p. Tomasz Michałowski

l Po' krótkiej bardzo naiadzte, podczas któ­
rej przedstawieiel kuryi polskiej wytłóniaczyl 
członkom ad hoc obranej komisyi, że> Właści­
wie nie sposób zredagować depeszy zadawala­
jącej obydwie kurye, albowiem kurya -rosyjska 
nie Wyrzecze 'gię wyrazów dziękczynnych za 
wprowadzenie ziemstwa, a  przedstawiciele kuryi 
polskiej nie mogą dziękować za okrojenie swo 
ich pfaw obywatelskich, uchwalono za zgodą 
zobopiólną wysiać dwie depesze i wpisano do 
pi otokólu deklaracyę radnych polaków, w yja­
śniając ich odrębne w 'te j kwestyi stanowisko 
Następnie maszalek von Gersdorf zapropono­
wał wysłanie depeszy do prezesa ministrów 
li tylko w imieniu radnych kuryi rosyjskiej, 
podkreślając to bardzo wj7raźnie w treści wy­
słanej depeszy, co też komisya najzupełniej 
zaaprobowała.

Deklaracya, wyjaśniająca odrębne stano­
wisko polaków brzmi jak następuje: Przyłącza­
jąc się całkowicie do części projektowanej de­
peszy, która składa u stop Najjaśniejszego Pa- 
aa wspólne nam wszystkim uczucia wiernopod- 
dańcze, tern nie mniej nie możemy przyłączyć 
się do7-wyrazów dziękczynnych, albowiem tą 
łrogą dziękowalibyśmy pośrednio panu preze­
sowi rady ministrów, który był ińicyatorem 
1 głównym inspiratorem prawa o ziemstwach. 
A biorąc pod uwagę 1) że pan prezes rady 
mimstrów powołał do życia wyżej wspomniane 
prawe z dnm 14 marca wbrew woli naszej 
izby wyższe7, 2) że prawo tc wprowadzono 
w życie z naruszeniem praw zasadniczych, przy­
sługujących naszym obydwom izbom prawo­
dawczym, 3) że pan prezes rady ministrów 
stworzył nowe i dotkliw7e uszczuplenie praw 
obywatelskich dla miejscowej ludności polskiej, 
wprowadzając w ten sposób do ustawy ziem­
skiej niepożądany i jaskrawo polityczny odcień, 
który może wywołać niepotrzebne tarcia i nie­
porozumienia na gruncie narodowościowym —  
my, radni z kuryi polsl iej, uważamy, że nawet 
pośrednio nie możemy biać udziału w wyraże­
niu wdzięczności panu prezesowi rady mini­
strów*.

Tekst depeszy, wysłanej od radnych ku- 
Vyi polskiej na imię Najjaśniejszego Pana brzmi: 
„My, radni polacy powiatu jampolskiego gu- 
bernii podolskiej, w chwili rozpoczęcia nowego 
tycia gospodarczego kraju, składamy u stóp 
Waszej Cesarskiej Mości nasze uczucia wierno- 
poddańcze oraz gotowość pracowania dla kra- 
|U, jako części irrperum , życząc, by Bóg Wszech- 
nocny naszemu M marsze udzielić raczył naj­
dłuższych lat życia dla rządzenia państwem dla 
dobra i szczęścia wszystkich jego obywateli*.

Przy głosowaniu kartkami pan von Gets- 
Jo rf otrzymał olbrzymią większość głosów na 
ifodność prezesa. Ponieważ jednak pan von 
Gersdorf nie posiada cenzusu majątkowego 
w obrębie powiatu naszego i skutkiem tego 
ńe mógł być balotowany, więc wszyscy inni 
Kandydaci, którzy znacznie mniej głosów otrzy­
mali, swoje kandydatury cofnęli i zebranie je ­
dnogłośnie postanowiło wysiać dr-peszę na imię 
gubernatora z prośbą o naznaczenie pana von 
Gdrsdorfa prezesem powiatowego zarządu ziem­
skiego. Pan von Gersdorf jest prawicowcem. 
Na zastępcę prezesa obrany został pan Trufa- 
io w , członek stały ziemstwa, a na członków 
rady powiatowej panow.e: Cetnarski i doktor 
Sołowiew— wszyscy trzej bezpartyjni.

Chciano przeprowadzić włościanina do 
rady powiatowej, wszelkie starania jednak roz­
biły się o to, że każdy włościan.n, niestety, 
w takich razach stawia swoją kandydaturę, da­

jąc wszystkim innym kandjdatom czarne gałki, 
łakomiąc się na gażę, która w naszym powie­
cie dla członka rady powiatowej ustanowiona 
została w sumie 2,200 rb., dla prezesa w su­
mie 3,600 rb., a dla jego zastępcy w sumie 
2,600 rb.

Do grona radnych gubernialnych z kuryi 
rosyjskiej weszli panowie: Bałaszow, Sołowiew, 
Pawłowski, Cariuk i Gładysz; z polskiej kuryi: 
Stanisław Aleksandrowicz.

Do komisyi finansowej: Hoszowski, Du-
mańsLi, Elwanger, Wołczaniecki, Mazur, Kożu- 
char i Okuń-Kozulak.

Do komisyi rewizyjnej: Michałowski T o ­
masz, Pawłowski, Jung, Szwec, Cariuk, Ranga, 
Dumański.

Do komisyi drogowej: Pawłowski, A le­
ksandrowicz, Derseviile, Lipkowski, Górski, Ku- 
zriecow, Gładysz, Kożuchar, Babin, Dmitrok, 
Sołowiej i Szwec.

Do komisyi zdrowia: Obertyński, K ossa­
kowski, Burbeza, Mazur, Onyśkow i Cariuk.

Do komisyi edukacyjnej: Wołczaniecki, 
Ruszczvński, Aleksandrowicz, Hoszowski, Ca­
riuk, Mańkowski (duchowny pr.), Burbeka, Dmi­
trok, Ranga, Sołowiej. Szewczuk, Opareniuk, 
Kurjakowski, Bakin, Okoń-Kozulak, Obertyński, 
Gładysz.

Do powiatowej rady agronomicznej: W oł­
czaniecki, Cariuk, Elwanger, Michałowski, Du­
mański, Kossakowski, Gładysz, Szwec, Ho­
szowski.

Do komisyi urządzeń rolnych: Michałow­
ski, Dumański, Trufanow i kandydaci: 1) Kr>- 
zuchar, 2) Ranga.

Przedstawiciele ziemstwa do komisyi po­
borowej: Biesickierski, Hoszowski i Lipkowski.

Do rady szkolnej: Trufanow i Sołowiew.
Jelita.

Postanowienie obowiązujące.
P. gubernator na mocy art. 14  i 15  u- 

stawy o środkach ochrony porządu spokoju 
państwowego wydał następujące postanowienie 
obowiązujące dla poniżej wymienionych miej­
scowości pow. kijowskiego: 1) Właściciele nie­
ruchomości oraz wszystkie osoby zamieszkujące 
i przebywające czasowo w miejscowościach: 1) 
rozjazd I ’r>sc Wołyński, 2) stacya i wieś Irpeń, 
3) stacya Bieliczi, 4) stacya i wieś Buczą, 5) 
przystanek i wieś Worzel, 6) przystanek i wieś 
N ćmieszajewo, 7) wieś Mikulicze, 8) przystanek 
i wieś Niemieszajewo II, 9) stacya Borodianka, 
10) wieś Drwinia, 1 1 )  wieś Zahalce, 12) stacya 
Trubeęka, 13) wieś Piaskówka, 14) stacya Te 
terów, 15) leśne składy, kolo rzeki Teterów hr. 
Szrrnbeku, Branićkiego i Rafaiskiego—powinni 
pity7 sprawdzaniu mieszkań pizek agentów po­
licyjnych udzielać osobiście -szelkich infor-r 
macyi, stwierdzających ich osobistość i na 
p.erwsze żądanie doręczyć odnośne dokumenty.

2) Odpowiedzialność za niewykonanie ' D i-: 
riiejszego postanow.enia o d o  wiązującego spada 
na odnośnych właścicieli domów, dzierżawców, 
rządców, właścicieli, mieszkali i osoby, znajdu­
jące się vt irh mieszkaniach,

3) Osdby, winne przekroczenia niniejsze­
go postanowienia obowiązującego, podlegają na 
mocy postanowienia gubernatora w droJże a- 
dministracyjnej karze pieniężnej, do 500 rb. lub 
aresztowi 3-inicsięcznemu.

O wszelkiein przekroczeniu niniejszego po­
stanowienia obowiązującego agenci policyjni 
spisują protokóły według ustanowionego po­
rządku, które przedstawiają przez naczelników 
policja)

Spisane przez agentów policyjnych pro­
tokóły o przekroczeniu niniejszego postanowie­
nia, przedstawiane są obowiązkowo winowaj­
com, którzy mają prawo wnieść do protokółu 
swoje wyjaśnienia

K ary  nałożone za przekroczenie niniejsze­
go postanowienia ściągane są przez pulicyę nie 
później, jak w ciągu trzech dni od dnia zako­
munikowania oskarżenia treści nakładanej na 
niego kary.

4) 1 'ostanowienie to zyskuje moc obowią­
zującą od dn. 4 sierpnia 1 9 1 1  r.

K R O N I K A .
K a I e 1 4 a r z y k.

l*.ll 7 i2g) Kajetana W.
Jutro 8 (21) Gyryaka.

W rfćhłd li«tića a  g ad i. 4 56.
Saćittd tłańńa a gad 1 . 7  a. n . 
Dtngafó dria gadr 14 u . 15.

Kalendarzyk Historyczny.
20  s ie rp n ia  n. ■>,

Roku 1649. Hetman wojska zaporoskiego 
Bohdan Chmielnicki uroczyście przeprasza kró­
la Jan a  Kazimierza.

— Z Towarzystwa dobroczynności. Pre
zes zarządu zawiadamia, iż posiedzenie zarządu 
Towarzystwa odbędzie się dnia 9 sierpnia r. b., 
to jest we wtorek o godz. 8-ej wieczorem.

— Izby eksportowe. Kijowski komitet 
giełdowy i wszechrosyjskie T-wo cukrowników 
wstąpiły do składu członków rosyśskiej izby 
eksportowej. Rosyjsko-angielska izba handlowa 
otworzyła w Kijowie swoją agenturę. Projekto­
wane jest również utworzenie wkrótce w K i­
jowie filii rosyjsko-angielskiej izby. Projektowa­
ne jest również otwarcie w Kijowie rosyjskiej 
izby eksportowej. Wobec tego ruch handlowy 
Kijowa wzmógłby się znacznie.

— Egzaminy. Egzaminy wstępne i po­
prawki w I ej szkole handlowej odbywać się 
będą od 12  —  20 sierpnia włącznie. Początek 
egzaminów o g. 9 ej zrana. Prośby o dopu­
szczenie do egzaminów będą przyjmowane w 
kancelaryi szkoły (Bulwarno Kudriawska 24) 
codziennie od g. 1 1 — 1 do d. 10  sierpnia.

Z  powodu „uroczystości sierpniowj ch* 
egzaminy w instytucie handlowym odbywać się 
będą od d. 5 — 15  września.

— W sprawie uroczystości sierpnio­
wych. Członkom kijowskiego klubu automobi- 
listycznego zaproponowano, by na czas uro­
czystości oddali swoje automobile do rozpo­
rządzenia przybywającym do Kijow a dygnita­
rzom, a na czas projektowanych manewrów—  
do rozporządzenia sztabom działających armii. 
Na wydatki na każdy automobil wyznaczono 
25 rb.

Dorożkarze „związkowcy* wszczęli stara­
nia, by dostawa koni dla gości podczas uro­
czystości sierpniowych była powierzona zwy- 
tlyin dorożkarzom, a nie bogatym przedsiębior­
com przewozowym.

Opracowany uprzednio program uroczy­
stości uległ zmianie. Początek bowiem uro­
czystości naznaczony na d. ?8 sierpnia odło­
żony został na d. 29 sierpnia.

—  Z uniwersytetu Rektor otrzymał od 
kuratora kijowskiego okręgu szkolnego okólnik 
ministra oświaty Kasso w sprawie przepisów 
z zaliczaniu semestrów i egzaminach półkurso- 
wych na wydziale prawnym. W  nadesłanym 
okólnisu wskazano, że z nadesłanych przez wy­
działy prawne informacyi o sposobie zaliczania 
semestrów i zdawania egzaminów półkursowych 
widoczne jest, iż na wydziałach prawnych 
wszystkich uniwersytetów z wyjątkiem uniwer­
sytetu noworosyjskiego wprowadzony jestt. zw. 
„system przedmiotowy*, przyczem w niektórych 
uniwersytetach system ten stosowany jest w 
całej rozciągłości, t. j. studentom pozostawiona 
jest zupełna swoboda pod tym względem, w 
jakim porządku mają zdawać egzaminy i słu­
chać wykładów, w innych zaś, jak np. w ki­
jowskim, system ten jest stosowany z pewne- 
mi ograniczeniami. Taka swoboda w składaniu 
egzaminów, według okólnika, stoi w sprzecz­
ności z prawem, które wymaga ustanowienia 
przez wydz:aly planów zajęć i normalnego prze- 
cnodzenia kursów, a oprócz tego system ten 
związany jest z bardzo niepożądanem zjaw is­
kiem odkładania egzaminów. W celu zapobie­
żenia tym zjawiskom Kasso zaleca kierować się 
następującymi przepisami:

Dla zaliczenia 8 semestrów student obo­
wiązany jest wysłuchać kurs wszj7stkich przed­
miotów i złożyć egzaminy półkursowe z ency- 
klopedyi prawa, historyi filozofii prawa, rosyj­
skiego prawa państwowego, ekonomii politycz­
nej, historyi rzymskiego prawa, statystyki i 
prawa kościelnego. Dla zaliczenia zaś poszcze­
gólnych semestrów oprócz wysłuchania obowią­
zujących wykładów i udziału w zajęciach prak­
tycznych należy zdać dla zaliczenia 1 i 2 seme­
stru co najmniej 1 przedmiot, dia zaliczenia 3 
i 4 semestru,— 2 przedmioty, 5 i 6 semestru—  
3 przedmioty, dla zaliczenia zaś 7 i 8 semestru 
należy mieć stopnie z egzaminów ze wszyst­
kich przedmiotów. Studenci, którzy nie zasto­
sują sie do wyluszczonych w okólniku przepi­
sów, nie będą dopuszczeni na wykłady w na­
stępnych semestrach.

Niniejsze przepisy zostaną wprowadzone 
od 1 9 1 1 — 12 roku szkolnego dla stosowania 
ich w jesiennym i w następnych semestrach. 
Przepisy te nie stosują się do studentów, któ­
rzy mają prawo do otrzymania dyplomu na 
wiosnę r. 19 12 .

—  Kurator kijowskiego okręgu naukowego 
zawiadom’! rektora uniwersytetu, że Kasso nie 
widzi przeszkód do uwzględnienia starań rady 
uniwersyteckiej o wprowadzenie, na .w.ydziait 
sied; rcznym obowiązkowych , egzaminów z ,patp- 
logii Ogólnej f  chirurgicznej* dla meoyków 3 
kursu, przechodzących na 4 kurs.

• —  Dc kancelaryi dó spraw studenckich, wo­
bec kończącego się1 wkrótce (10  sierpnia) ter­
minu składania podań, zaczęły onfe' napływać 
w znacznie zwiększonej liczbie Ogółem złótbno 
900 podań, w tej liczbie 15 0  od żydów.

W y k ła d y  za czyn a ją  się 9 tr z e ś n ia .
— Z Kijowskiego T-wa rólrdcże t̂ “ W

poniedziałek dn. 8 b. m. odbędzie się zebranie 
rady T-w a rolniczego. Na zebraniu zostanie 
rozpatrzona kwestya zwołania nadzwyczajnego 
walnego zebrania członków T-w a w związku 2 
jubileuszem 35-letniin kijow7skiegó T-w a rolni 
czego.

— W  sprawie wyborow zlemsklub. V7
kołach zainteresowanych coiaz częściej podno­
szą kwestyę wyoorów prezesa kijowskiego zfem- 
stwa guberrialnego, które odbędą się na 

• nadzwyczaj dem gubernialnem zebraniu ziem 
skiem w dn. 18  b. m. Naćyo.ialiści eńe^gicz 
nie szerzą pogłoskę, it  teraźniejszy prezes ziem­
ski, p. Sukówkin ma być mianowany guber­
natorem i wysuwają kandydaturę p. Sactnuw - 
skiego. Krążą jednak pogłoski, iż wybory p. 
Sachnowskiego są inscenizowane celem utoro 
wania drogi p. Demczence i że po upływie 
miesiąca p. Sachnowskij złoży mandat, ustępu 
jąc mu stanowisko prezesa, na które wówczas 
nie trudno będzie być wybranym. Ziemianie 
jednak rosyjscy bardzo niechętnie są usposobie­
ni względem powierzeń’ a p. Demczence stano­
wiska prezesa gubernialnego.

—  Zamknięcie Towarzystwa. Z  rozpo­
rządzenia gubernatora czernihowskiego zam­
knięte zostało Towarzystwo dobroczynności w 
Słobódce przedmostowej. Zanknięcie, według 
pogłosek, zostało wywołane wykryciem nadu­
żyć, popełnionych przez zarząd wymienionego 
Towarzystwa. Spraw a została przedstawiona 
prokuratowi czernihowskiego sądu okięgowegr 
d ’a przeprowadzenia śledztwa pierwiastkowego 
w sprawie działalności prezesa Towarzystwa, 
duchownego Lisunowa i skai bnika Bordaszewr, 
który zajmuje stanowisko pomocnika rewizora 
kijowskiej izby obrachunkowej.

—  W sprawie banku handlowego. Jak
już pisaliśmy, bank handlowy w W arszawie o- 
twiera z dniem 1/ 14  września oddział w K ijo­
wie przy placu Dumskim. Dzisiaj dowiaduje­
my się ze źródła wiarogodnego, że dyrektorem 
kijowskiego oddziału rzeczonego banku miano­
wano pana Wolskiego z Częstochowy.

Drugi podpis udzielono p. Tadeuszowi 
Pilatowskiemu z Kijowa.

—  Nowe filie pocztowe. Zarząd kijow­
skiego okręgu pocztowo-telegraficznego urządza 
telegraf przy Jurkowieckiej filii pocztowej w 
gub. kijowskiej.

Na skutek starań kijowskiego zarządu gu­
bernialnego do spraw gospodarki ziemskiej 
otwarta zostanie filia pocztowa przy Potyjow- 
sknn zarządzie gminnym w pow. radomyskim.

—  N A C .L A  ŚM IER Ć . Dn. 5  go sierpnia zm ar­
ły  nagle w  Kijowie dwie osoby, a mianowicie w  
d. Ni 104 przy ul. W . W  asylkowskiej zmarł na 
chodniku staruszek 1. Żurbenko. a w  d. Ni 30 przy  
ul, M aryjsko-Błt.gowieszczeńskięj E. Puzikowa. 
Zw ło k i odesłano do prosektoryum dla dokonania 
sekcyi.

— N I E S Z C Z Ę Ś L I W Y  W Y P A D E K . Onegdaj 
na zjeżdzie Kłowskim, wprost posesyi kijowskiego 
fortecznego zarządu inżynieryjnego, zwaliło się 
przegniłe irzew o  na przejeżdżającego dorożkarza 
J. Czirikowa. Koń został silnie potłuczony, dorożka 
połamana, dorożkarz nie odniósł szwanku.

— K R A D Z IE Ż E . W czoraj w  nocy skradzio­
no konia K. Litowczenki z pastwiska za fabryką  
Gretera na Szulaw ce.

W  d, Ni 15  przy ul, Basejnej dokonano kra­
dzieży rzeczy u M. Sitniczenko.

—  K R A D Z IE Ż E  K IE S Z O N K O W E . Onegdaj 
na targu Halickim skradziono zegarki K. Iw anow o­
wi i T . Sim anowowi. S p raw ca  tej ostatniej kra 
dzieży F, Łomakin został ujęty.

— P O Ż A R . W czoraj około 2 ej w nocy, 
wskutek zepsucia się komina, wszczął się p o ż i- w  
d. Ni 1 przy ul. K araw ajow skiej u dr. Benderskie  
g o ., Ogień wszczął się w  m ieszczącym  się w  tym  
domu zakładzie fotograficznym Malinowsł iego. Po­
żar nie przybrał znaczniejszych rozm iarów i został 
wkrótce ugaszony przez straż ogniową. Straty w y  
noszą około 1000 rb.

— W Y R Z U C O N Y  Z  T R A M W A JU . Dn. 6 go

sietpnia około g. i-ej w  noCy miał miejsce nast 
pująey oburzający wypadek, ofiarą którego pa.Ił 
młody robotnik D. Andrejczuk. Ten ostatni koło 
wodociągu wskoczył w  biegu do przechodzącego  
tramwaju na tylną platformę. Konduktor, osobis­
tość którego nie została dotychczas stwierdzoną, 
nie chcąc w puścić Andrejczuka, zepchnął go z plat­
formy. Andrejczuk wpadł pod tram waj, łam iąc  
sobie p raw ? nogę. Na miejsce w ypadku w ezw ano  
Pogotowie, które odwiozło poszkodowanego do szpi­
t a l  Aleksandrowskiego.

—  M IŁ Y  M A Ł Ż O N E K . W  d. Ni 48 przy ul. 
W ozniesienskiej na Dem ijówce O. Pańkaniei. :w zbił 
s y o :ą żonę’ aż do utraty przytomności. Nieszczę­
śliwą przywieziono do Pogotowia, gdzie lekarz skon­
statował złamanie praw ej ręki.

—  R A B U N K I. P rzy ul. W . W  asylkowskiej 
wDrost d. jfi 49 na przechodzącego tamtędy V7. 
Marunkiewicza napadł? banda „chuliganów*. N a­
pastnicy zabrali M. pieniądze i umknęli. W  sk ła­
dzie tej' bandy znajdowały się 2 kobiety, które zo­
stały ujęte. Praw ie równocześnie na drugim koń. 
cu tejże ulicy 3 „chuliganów" ograbiło S. K uźnie, 
ccw a. jeoen z rabusiów został ujęty. Podał on się 
za F. Przyjem skiego.

— K O N F IS K A T A . K ijow ska izba sądowa  
zatwierdziła konfiskatę broszury pod tytułem  
„O tro k-m u czen ik " (zamęczony przez żydów  uczeń 
kijowsko-Sofijskiej szkoły duchownej Andrzej Jusz- 
czyński)", napisanej i wydanej przez studenta uni­
wersytetu kijowskiego W łodzim ierza Gołubiew a. 
C zasow y komitet do sp raw  prasow ych  uznał, iż bro­
szura ta m ogłaby podburzyć chrześcijan przeciw ko  
izraelitom, oraz, iż zawiera niepraw dziwe wiado­
mości o działalności w ładz rządow ych.

Ponieważ broszura pow yższa nic została roz­
powszechniona, izba sądowa postanowiła autora jej 
studenta Gołubiewa do odpow iedzialności nie po­
ciągać,

Biuletyn Kijowskie] stacyi Meteorologicznej.
Dn.a 6 (19 , sierpnia 1 9 1 1  r.

Tem p. pow. wedł. Cel. 
Barometr przy O w  m. m 
Stop. wilgotności w proc. 
Kier.i szyb.wiat.(w m.nas.) 
Fhm ur. wedł. 10 st. sys. 
Ilość opadów w mm.

g- 7.
Z ren a

139
737,2

76

g- 1
po poł.

14.8
737-7

89

10

g 9
wiecz.

12,3
759,1

ZP łn i
7

1,9 0,1
od g p-ej wiecz. 
do g q-s j  wiedz.

Najw. temp. powietrza w  ciągu doby . . 18,5
N a j n i ż s z a ........................................................ . ir ,3
Przeciętna rem. pow. w  Ciągu doby . . 13,7
W ielol. przeć. temp. pow. w  ciągi doby 20,6

Ogólny stan pogody w Europie z rana na 
podstawie telegramu głównego Obserwatoryum 
i.zycznego:

Deszcze spadły przeważnie na półn.-zacho- 
dzie, na zachodzie i w  centrum Rosyi; temperatura 
wyżej norm y w  dorzeczu F a m ) , poniżej norm y — 
w  innych m iejscowościach Rosyi.

Przew idyw ana pogoda na d. 7 sierpnia: cie­
pło —  w  południowej części Rosyi, deszczów ocze­
kiwać można przeważnie na półn.-zachodzie i w  
centrum R osyi oraii miejscami ' w  R osyi zachodniej.

tłSĄ O Ó W w  : ‘
J ' ’’ Sesye j  sienne. ’ ,

, Kijowska izoa sądowa podczas sesyi jesień- , 
nej, którą’ rozpoczme się dń. 12  września, rozpatrzy 
między innefni szereg spraw  politycznych.' N ł  20 ' 
w-zeuniL izostała; wyznaczona isjirawa studenta u ai-1 
Wersyietp kijowskiego Ssanisława Korngołda, o sk a r-., 
•Innego o inąltyPb-e do .paijtyi rewolucyjnej „Poa- 
ię-Syną*.

(t>(iróĆ2 iego rozpatrzbóe' b ę d ą '.'sp ra w y 1 A. 
Sżfcjńiiia, o należenie do-kijowskie., organizacyi ro 
-syjskiej socyaldem okratycznej robetońęaejji^.
poddanego austryackiego, studenta uniwersytetu 
lwowskiego, C yryla  W alnickiego, oskarżonego o 
należenie dc p artyi „rosyjskich socyalistów nart do- 
w ych * 1 r  '  -  ■

Dn. 7  września rozpatrywana będzie w  dro­
dze apelaęy ,spraw a prezesr związku uarodo ro- 
syjskieigo .w Słobódct Drzedm os owej Iljina, oskar- 
ź o n rg d o  o t _azę czynną pomocnika kom isarza poli- 
cyi Sazonowa. Z a  powyższe wykroczenie c z e rn i­
chowski sad o kręgo w y urzed kilku miesiącami ska • 
za» .p. pzezesam ą ą-m iesiące więzienia..

Na 19  sierpni.a wyznaczona została w izbie 
sądowćj spraw a Niedogibczenki. oskarżonego o za­
bójstwo tfiadnika,l'Ceichmejstruka W R ogów ce, 'pc 
v7iahi radomyskiego.

■ \V  ciągu tejże ęesyi titoy u  dowej rozpatry  
wana będzie sp raw a Konrada.Dranika, oskarżonego  
o usiłowanie zabójstwa wójta gminy byszewskiej; 
Antoniego, Eustachego i Iwana Gerasym enków,»o- 
oskarżonych o zadanie ciężkich ran strażnikowi Pe- 
trence dn. 1 1  kwietnia roku bież. w e wsi Kopyło- 
wie, powiatu kijowskiego; mieszkańca m. S k w iry, 
Sergiusza Jarmoiuka, osLatżonego o obrazę Maie- 
statu; W a sy la  U sow enki, Dymitra Lisowenki i D y­
mitra Bondarenki, oskarzonycn o usiłowanie zabój­
stwa leśniczego suchińskich lasów  ks. Łopuchi.tu- 
Demidowa, w  powiecie Kaniowskim, gub. kijów  
skiej.

W  kijowskim sądzie wojenno-okręgowym  na 
d. 9 września wyznaczona została powtórnie spra­
w a pułkownika tfjżynferyi wojskowej Krestyńskię- 
go, oskarżonego o nadużycia służbowe na urzędzie 
prezesa wojskowe: komisyi budowlanej w  B erd y­
czowie'. Pułk. Krestyńskt oskarżony jest również w  
t. zw, spraw ie portarturrkiej, która będzie rozpa­
tryw ana w  Petersburgu w  grndniu r. b

W  końcu września rozpatrywana będzie spra­
w a 30 intendentów, pociągniętych do odpowiedzial­
ności sądowej przez senatora Garina. S p ra w r ta 
przeciągnie się przez cały  miesiąc. Przew odniczyć  
będzie członek głów nego sądu wojennego gen.- 
lejt. Górski.

W  końcu listopada lub w  początkach grud­
nia rozpatrywana będzie w  sądzie wojennym sp ra­
w a inżynierów wojskow ych okręgu kijowskiego. W  
tej sprawie między innymi oskarżony ’ cst gen.- 
Akim ow, który później był naczelnikiem zarządu 
inżynieryi wojskowej oKręgu wileńskiego, pomocnik 
naczelnika humańskiego dystansu inżynieryi w o j­
skowej, pułkownik Kraw czuk, dostawca inżynieryi 
wojskowej W eksler i inni, w  liczbie 15  osób, _ 
skarżeni o pobieranie łapów ek i inne nadużycia 
służbowe.

L
iiic. ̂ iu

KRONIKA POLSKA.
— Kolonizacya Fryderyka II. Dr. Skalw eit 

zliczył, że król pruski Fryderyk II do roku 1787 u- 
tw orzył nowych osad dla 57,475 rodzin i to na Po 
morzu” 5, *i2, na Śląsku 14,050, w  Prusach Z ach o ­
dnich 1,119  Prusach W schodnich 14,866.

W iadom o, że gwałtem  w yw o zić kazał polskie 
roaziny osadnicze ze Śląska w  niemiecxie strony.. 
Chociaż nie chciały wychodzić ze stron ojczystych— 
kazał je powsadzać na w ozy i w yw ozić.

Kolonizacya obecna w  Prusach Zachodnich  
i Poznanskiem dotąd 11,957 rodzin osadziła.

KRONIKA EKOHOMIICZHA.

— Kijowski bank rolny. Projekt kijow ­
skiego banku rolnego został już ostatecznie o- 
pracowany i zakończony; zatwierdzenie ustawy 
spodziewane jest w ciągu przyszłego miesiąca 
Niedawno zapoczątkowany zapis na ustę czlon- 
ków-założycieli przyszłego banku dal już po­
ważne rezultaty. Napływające wciąż deklara- 
cye o wniesieniu udziałów na kapitał zakłado­
wy, określony ustawą w sumie 500 tysięcy 
rubli, wynoszą obecnie już z górą 1 i pół 
miliona rb. Wobec tego podniesiono kwestyę 
ograniczenia nadal .zapisów na członków banku.

Celem nowootwierąnego banxu będzie u- 
dzieianie znacznego, przeważnie zaś średniego 
kredytu pod sola-wekś'e, gwarantowane nieru­
chomym majątkiem posiadaczy i temskich w 
formie specyalnego rachunku bieżącego. Poza- 
tern zadaniem banku będzie wspieranie w iej­
skich Towarzystw  kredytowych i współdziel
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czych w ich dążeniach, skierowanych ku po­
dlesie mu kultury drobnej własności wiejskiej. 
Jednocześnie bank będzie dokonywał wszel­
kich innych operacji finansowych.

W ealug brzmienia ustawy, bank posiad a 
praw o po upływie każdych 5 lat wykupywać 
udziały w stosunku 5rj przeciętnego dochodu 
ja k i dały w ciągu ubiegłych 5-ciu lat, lecz w 
sumie nie wyższej od dochodu, jaki udziały 
powinny dawać nominalnie.

Tym  sposobem, w miarę pomnażania się 
środków własnych banku i rozwoju jego dzia­
łalności, kapitał udziałowy zostanie z czasem 
zamortyzowany i ostatecznie bank star ie się 
instytucyą opartą jedynie na zasaoach wzajem­
ności.

— Bynki zbożowe. Podczas ubiegłego ty­
godnia na rynkach zbożow ych naszego krąju pano­
w ało  usposobienie naogół mocne chociaż znaczniej­
szych tranzakcyi nie zawierano z powodu n iew iel­
kiego stosunkowo zaofiarowania.

Pcmimo braku zapotrzebowania z portów, 
usposobienie z pszenicą pozosiaje dość mocne. 
Głów nym i nabywcam i pszenicy są obecnie m iyny; 
na stacyach kolei Południowo Zachodnich, położo­
nych w  pobliżu Kijowa pszenica ozima po 1 rub. 
8 kop. - 1  rub. 9 kop., loco Kijów— dc 1 rub. 14 kop. 
Na folw arkach położonych wzdłuż linii fastowskiej, 
w  pobliżu młynów, płacono 1 rub. io  kop. za pud. 
Z  dostawą na dalsze terminy spekulanci dają na­
wet więcej od przytoczonych cen lecz większość 
rolników wstrzym uje sie od tranzakcyi termino­
w ych, sprzedając jedynie z natychmiastową do­
stawą.

Usposobienie z żytem moCne; żyto w  K ijow ie  
do 78 kop., na stacyach kolei Południow o-Zachod  
nich 7 2 —75 kop. Z  owsem bez zmian; now y loco 
K ijów — stacya do 7 0 —72 kop., stary 80 kop. Bardzo  
mocne usposobienie z jęczm ieniem  folw arcznym , 
ceny którego na 'stacyach  kolei Południowo z a ­
chodnich utrzymują się oa, wysokości 80- 90 kop. 
Proso na stacyach linii fastowskiej do 70 kop. 
Usposobienie z koniczyną coraz mocniejsze, ceny 
dochodzą do 1 1  rub. za pud., z grocham i również 
mocniej; „W ik to rya"1 lepszy do t rub. 40 k o p , go r­
szy 1 rub. 20 kop.; cena zielonego grochu „ry ch ­
lik" dochodzi do 1 rub. 65 kop. — i  tub 7 5  kop., 
przVczem spodziewana jesi dalsza zw yżka. Siem ię  
lniane 2 rub. 20 kop., mak 4 rub. 25 kop. —  4 rub  
50 kop

Na stacyach kolei M oskiew sko-K jjow sko-W o- 
roneskiej pszenica ozima po 1 rub. 15  kop., żyto 78  
kop., owies tegoroczny 65 kop. Na stacyac h linii 
elizawetgradzkiej z pszenicą moCno, nabyw ają m ły­
ny i spekulanci, płacąc za folw arczną tegoroczną  
1 rab. 4 kop.— x rub. 6 kop. z dostawą do m łynów ; 
producenci zachowują się z rezerw ą w  nadziei na 
zapotrzebowanie z m iejscowości dotkniętych nieu­
rodzajem. Usposobienie z żytem stałe, zaofiarowa­
nie nieznaczne, cena na stacyach 66 -67 kop. Z  jęcz­
mieniem bardzo mocno, na stacyach z dostawą na 
sierpień— pazdz: Tnik po 64 koD., natychmiąs* żąda 
ją  65— 66 kop. Z a  proso sprzedaw cy żądają 6o —  
62 kop. Z  kukurydzą dotychczas brz tranzakcyi; 
osUtnie deszcze w p łyn ęły na mą bardzo dodatnio i 
spodziewany jest dobry urodzą*.

Zaw arto  następujące tranzakeye:
i j  75,0-9 pudów pszenicy z d o stjw ą na sta- 

c y e  Chry-itynówkj. i* Ho n a d  natyenraiast po 1 rb. 
to kop. (Spadkobiercy I. Tereszczenki — T o w a rzy ­
stwu GaiunoWa).

2) ao,ooo pudów pszenicy, stacya Popielnia, 
z tmrninęm dostaw y do 15. października, po r rb. 
8 kop. '(W . Śliwiński- młyn Brodskiego i;.

3) 30,000 pudów pszenicy, folw a-k lOlszanka, 
z dostawą do 15  października po r rb. 8 kop.
(spadkobiercy F. fereszczeuki— młyn Brodskiego);

4) 30,000 pudów żyta, stacya W orozba, z do­
staw ą do 1 5  październik- po 7 7  kop., spadkebieroy- 
F . Tereszczenki— kuncowij;

5) 9,000 pudów żyta, staęya Krjów łr na sier-> 
pień-wrzesicń po 77 4 pół kop. (kupiec— nr.łyn Rrodz-

• kiego);,' •: j ’ *
6) 27,000 pudów pszenicy, stacya Browki, 

natychmiast po 1 rb. 10 kop. (kupioc— młyn 1.

I  giełdy cukrowej*

W  ciągu ubiegłego tygodnia ua rynku kijow ­
skim panowało z rafinaćą usposobienie "spokojne, cena 
rafinady w  głow ach 4 rb. 85 kop,, rąbany — 5  rb 
15  kop. Usposobienie z p raw air ' pęrskirm t spokoj­
ne, cena 25 kop., z finlandzkiemu Łiabe - 3 5  kup., 
św iadectw a cesyjne 62 i pół kop., praw a Konwen­
cyjne— 46 kop.

Na ostatniem posiedzeniu komisyi notowań przy  
giełdzie kijowskiej zaregestrowano następujące tran ­
zakeye:

1) r8,or a pudów po 3  rb. 70 kpp.,I natych­
miast, stacya Lip ow iec (w łaściciel cukrowni — ban­
kowi Zjednoczonemu);

2) 50,403 pudów po 3 rb. 8a kop., z zadatkiem  
20 kop., na wrzesień-grudzień (w łaściw ie cukrowni— 
spekulantowi)

Eksport;
31 25,200 pudów, stacya Berdyczów , po 1

rb. 47 i pół kup., na październik (w łaściciel Cukro 
wni. bankowi Zjednoczonemu.)

Świadectwa cesyjne:
4) 50,000 pudów po 65 kop. na styczeń m a­

rzec (To w arzystw o  cukrow n: Kisielówka-kijowskie- 
mu bankowi Pryw atnem u);

5) ,0, -00 pudów  po 63 kop., na styczeń-ma- 
rzec ( NI. Zaks — kijowskiemu bankowi P ry w a ­
tnemu);

6) 30,000 pudów po 62 i oół kop., na gru- 
dzień-sTyczeń (odeska filia Danku Zjednoczonego—ę 
kijowskiemu bankowi Pryw atnem u);

7 , 30,0 i pudów po 02 kop. na Ustopi d  gru 
cb.icń (bank Zjednoczony— kijowskiej filii banko Mię-. 
d 7v narodowego):

P ra w a  konwencyjne:
8j 8,ico po 3 1  kop. (T o w arzystw ą cukrowni 

Le w ad a— A. Mirkinowi);
9) 50,000 pudów po 46 kop. (kijowski bank

p ryw atn y— bankowi Zjednoczonem u).
Umieszczona w  zeszłem sprawozdaniu tran* 

zakeya z dnia 3 1  lipca: 30,600 pudó.'., stacya Sion*- 
ki po 3  rb. 82 kop 'w łaściciel cukrowni -A . Mię- 
kinowi), w edług doniesienia stron zainteresowanych, 
nie została zawartą.

Moneta międzynarodowa.
Liczba zwolenników pacyfizmu w naszych 

czasach wzrosła ogromnie, a wraz z tem i idea 
wiecznego pokoj'u na ziemi pojmowana jest 
coraz częściej nie :ako piękna utopia niemożli­
wa do urzeczywistnienia, lecz jal^o zadanie 
praktyczne, którego rozwiązanie wym aga usu­
nięcia najrozmaitszych przeszkód. Ale też roz­
maici pacyfiści, każdy na swój sposób w czem 
innetn tych prztszkód dopatrują. Esperanfyści 
utrzymują, że do nienawiści międzynarodowej 
przyczynia się główni e różnica języków; są ta­
cy, którzy twierdzą, że pokój powszechny na­
stąpić może dopiero po zjednoczeniu catej ludz­
kość' na gruncie religijnym. Ludzie praktyczni 
stawiają kwestyę łagodniej i ograniczają się do 
śbo.dków n>' tak szerokich. Tacy twierdzą, że 
niwelowanie różnic należy rozpocząć od strony 
najniewidoczniejszej, najmniej dotykającej inte­
resy narodowe i psychologię narodową.

Ludy cywilizowane starego i nowego 
świata łączy już jednakowy sposób liczenia lat; 
od miary czasu należy przejść do innych miar 
i zrównać je  dla całej kuli ziemskiej. Rzecz 
to nie łatwa, jak  widzimy z metrycznego syste­
mu miar, który, pomimo swej prostoty i w y­
gody, przyjął się w niewielu dotąd krajach, 
gdyż ludność wrogo zapatruje się na nowe 
„ wym ysły

Wielką niewygodę w stosunkach między­
narodowych stanowi rozmaitość systemów mo­
netarnych. Usunąć je  chc:ał związek łaciński 
państw, który przyjął franka za wspólną jed­

nostkę monetarną 1 zobowiązał się nie czynić 
przeszkód kursowaniu rronetjf innych krajów, 
jeżeli tylko odpowiada w Zupełności watunkom 
rwiązku. Do związku tego, utworzonego w 
r. 1865, przystąpiły: Francya, Włochy, Belgia, 
Rumunia, Brłgarya, Serbia i Finlandya. Inne 
państwa dotąd trzymają się w rezerwie.

Finansista francuski Baullac dowodzi, że 
przyczyną tej niechęci jest mała wartość jed­
nostki zasadniczej —  franka. Rosyjski rubel, 
angielski funt-szterling, japońska jena, amery­
kański dolar —  przedstawiają daleko większe 
wartości. To znaczy, że pożądana jest większa 
jednostka.

Baullac opracował system, którego zasadą 
jest moneta, bita ze złota w połączeniu z innym 
droższym kruszcem, wagi 10 gramów, warto­
ści 37 i pół franka. Monecie tej daje nazw ę 
lak. Obok monety złotej powinna być srebrna, 
niklowa i miedziana, oraz bilety kredytowe. 
Cały system Baullaca składa się z 5-ciu grup, 
każda grupa zawiei a 3 monety, a ujęty w ta­
bliczkę przedstawia się jak następuje:

Monety złote: 1 lak =  37,50 franka,
1 miłak (pói-lak) —  1 3,7 5 franka i karlak 
(V4 laka) =  9,87 franka.

Monety srebrne: 1 tal =  3 ,75 franka,
mital =  1,87 franka, kartal =  0.98 fr., 

czyli prawie frankowi.
Manity niklowe: 1 nik =  0 ,375 franka,

1 minik =  0 ,18 7  fr- 1 1 karnik =  0,098 fr., 
czyli prawie jednemu pensowi ang Iskiemu.

Monety miedziane: 1  kop. =  0,0345 
franka, 1 mikop =  0 ,0187 fr. 1 kat kop =  
0,0098 fr., czyli prawie centimowi.

Bilety kredytowe: 1 fot =  375  franków,
1 ni i fot ;=  187,50  fr. i 1 kar fot =  98,75 fr.

System to, zdaniem wynalazcy, jest bar­
dzo wygodny i odpowiadający iatriejącym 
obecnie systemom. A'by uczynić go łatwiejszym 
do przyjęcia Bauiiac prooonuje, by na jednęj 
stronie monety bić symbole, używane obecnie 
(portrety monaichów, emblematy republik i t. d.), 
drugą zaś uczynić „międzynarodową* i bić na 
niej widoczne raz na zawsze jednakowe znaki.

Na początek Baullac proponuje, aby 
wszystkie kraje W D row adzdy chociażby tylko 
zasadniczą złotą monetę, wagi 10 gramów, pod 
jakąbądź nazwą miejscową.

„Nowy system —  kończy Baullac swój 
wniosek —  będzie tą nicią pacyfistyczną liliDU- 
tów, którą skrępujemy wielkiego Guliwera —  
nienawiść międzynarodową".

"C, ,1 ifm tu

Ostatnie wiadomości.
Zdrowie Papieża Stan zdrowią papieża 

ciągle Się pbprawiao We wtorek ranu Ojciec 
św. wstał wcześniej' niż zwyklt z ’ óżka, czas 
pewien przepędzi! w fotelu, następnie przecha^ 
dzał się pn sypialni, ^oczem udał się do biur­
ka i usiadłszy przy niemł załatwił kilka aktów. 
Przyjął w końcu odwiedziny !k& kardynąła Mer- 
ry  del Val i rozmawiał : z\ nim pr:ęz czas 
d l i l ż S ż y .

Jak  dowiaduje się „Beri. Tageblatt*, po­
stępuje rekonwales^tnyya Papieża nadzwyczaj 
powolnym krokiem. Że stan Papieża jeszcze 
wciąż jest groźny, dowodem ;tegp nąa być fakt, 
z? Papież nu mógi słuchać Mszy św., którą 
chciano na jego żądanie z powodu święta 
przedwczorajszego odprawić, w jego pokoju. 
Lekarze odwiedzają Papieża jeszcze wciąż dwa 
razy dziennie. .

Uruchomienie sejmu czeskiego. '„S lavi- 
sche Correspondenz* dowiaduje się ze strony 
rzekomo miarodajnej, że dotychczas nie odbyły 
się żadne an merytoryczne, ani przedwstępne 
konfereneye w  Sprawie uruchomienia sejmu 
czeskiego i konfereneye podobne projektowane 
są dopiero na wrzesień, a może i później. Do- 
tycnczas tylko w namiestnictwie i wydziale 
krajowym Czech, oraz w ministerstwach są do­
piero czynione kroki przedwstępne.

Wypaaek Ro?tanda. Jak  już wiadomo 
z telegramu, poeta Edmund Rostand podczas 
;azdy samochodem uległ ciężkiemu wypadkowi 
Rostand wyjechał był z miejscowości Ambo 
w Pirenejach do Saint-Jean de Luz, aby od­
wiedzić ciężko chorego malarza Bonnat’a. Nie­
daleko od Souraide samochód na zakręcie 
spadł z nasypu z wysokości 5 metrów i prze­
wrócił się. Palaez i służący Rostanda zostali 
rzuefni na łąkę i potłukli się względnie lekko, 
Rostand wpadł pod samochód. Służący i palacz 
listowali go stamtąd wydoD^ć, lecz napróżno. 
Dopiero, gdy nadbiegli chłopi z drągami, udało 
się podnieść samochód i uwolnić p~zygniecio- 
nego Rostanda.

Rostand odniósł rany twarzy, ciemienia 
i brzucha. R any te, według zdania lekarzy, nie 
robią wrażenia niebezpiecznych, wobec tego 
jednak, że Rostand w roku ubiegłym przeszedł 
ciężką chorobę, można się Obawiać poważnych 
komplikacyi.

Rostand jest przytomny i me ma gorącz 
ki, skarży się jednak na silne bóle.

Odwołanie wiadomości o wypadku cesa­
rza Wiadomość o wypadku cesarza F ra u  
ciszka Józefa podczas jazdy na polowanie nie 
potwierdza się. Powstała ona wskutek niedo 
kladnej infurmacyi. Ani konie się nie spłoszyły 
w cesarskim powozie, ani furman nie błagał 
cesarza, by wysiadł, ani żadnego nie było nie­
bezpieczeństwa

Po zjeżdzie W  Rapperswylu. Orzeczenie 
komisyi, która badała zarzuty, już oddano do 
druku i za kilka dni wyjdzie najsamprzód w 
osobnej odhltce dla całej prasy polskiej, zaś 
w kilka dni znowu potem pojawi się jako bro­
szura dla całej publiczności.

f t h g r w i i y .
(Od korespondentów własnych i Ag. Petersb.)

Katastrofa budowlana.
W arszaw a (Wl.). Wczoraj rano zawaliło 

się sklepitnie parterowe ‘ w nowobudującym się 
<lomu przy ul. Chłodnej. Zabity robotnik 
Lipka.

Ucieczka więźniów.
Warszawa (Wl.). Z  więzienia na Moko 

towie zbiegło 6 więźniów, skazanych na ciężkie 
roboty. Żołnitrze schwytali 3  zbiegów, reszta 
umknęła.

Nominacya.
Wiedeń (AP). „Neue Freie Presse* po 

twierdza wiadomość, podaną przez pisma kon 
stantynopo.Utańskie, iż ambasador turecki w 
W:ednia Reszyd-basza ma być mianowany mi 
nistrem spraw zagranicznych.

Pojedynek.
Budapeszt (W:.). Odbył się tu pojedynek 

na pistolety Domiędzy 68-letnim Mikołajem Ma­
urycym Esterhazym a 72-łetnim Oswaldem Wol 
kensternem. Po dwukrotnej wymianie strzałów 
przeciwnicy zostali nieuszkodzeni. Powodem 
pojedynku było jakoby jakieś zajście pomiędzy 
przeciv) nikami w kąpielach zagranicą.

Artykuł hr. Tissy.
Budapeszt (AP). Zw raca na siebie uwagę 

w prasje węgierskiej artykuł hr. Tissy, wskazu­
jący na trudne do rozstrzygnięcia problematy 
na Bałkanach. Pokojowe rozstrzygnięcie kwe- 
.;tyi, zdaniem Tissy, uzależnione jest od usto 
sunkowania sił, mogącj^ch zmusić gwałcicieli 
pokoju do. zrzeczenia się wszelkich zakusów. 
Najgruntowniejszą oporą w Europie Wschod­
niej jest wiara w siłę Austro-W ęgier. Armia 
jednakże nie ma potrzebnej zdolności bojo­
wej i nie zabezpiecza pokoju, a zwiększa nie­
bezpieczeństwo wojny. Monarchia musiałaby 
prowadzić wojnę w bardzo niepomyślnych wa­
runkach. Sam a tylko obecność w zmobilizowa­
nej armii rezerwistów, którzy stanowią T;4 ca­
łego jej skradu, może mieć straszne następ­
stwa dla narodu i dlatego T issa żąda przyję­
cia wojskowych projektów prawa.

Z parlamentu angielskiego.
Londyn (A.P). W  izbie gmin Churchill w 

obszernem sprawozdaniu o strajku wskazał na 
związek jego z sabotayem dla przerwania ru­
chu kolejowego i oświadczył, że tego rodzaju 
postępki karane są robotami ciężKiemi. Dotych­
czas trudno określić rozmiary strajku. Rząd 
przedsięweźmie wszelkie środki dla zabezpie­
czenia dostawy przedmiotów pierwszej koniecz­
ności oraz dja ochrony inscytucyi SDołecznych. 
Rząd w swem postępowaniu nie kieruje się 
sympatyami, lecz wyłącznie tylko obowiązkiem 
ochraniania zs. wszelką cenę społeczeństwa od 
niebezpieczeństw i klęsk, spowodowanych przez 
przerwanie życia przemysłowego, co pi owadzi 
do śmierci gtodowej ltlasę najbiedniejszą. R/.ąd 
jest przekonany, że środki dla utrzymania -po­
rządku okażą się skutecznymi. W przeciwnym 
razie należy przedsięwziąć bezzwłocznie ostrzej­
sze środki. (Uznanie unionistów). Na zakończe­
nie Churchill oświadczył, że ujawnienie toczą­
cych się rokowań mole wyrządzić szkodę.

Londyn (AP). W  izbie gmin projektowano 
przerwać posiedzenie do 1 1  października, wo­
bec jednak krytycznej i zatrważającej sytuacyi 
w przemyśle i oświadczenia Lloyde George a, 
że niepoządanem jest zawieszać posiedzenia 
przed wyjaśnieniem możliwości przywrócenia 
normalnej sytuacyi, posiedzeniu zostały przer­
wane tylko do 9-go sierpnia,

Stwjki.
Londyn (AP.) Ekspres utrzymujący bez­

pośrednią komunikacyę z kontynentem przez 
Flesyngę przybył do Queertbbtlrough. z pocztą 
i pasażerami z żb-ńiinutofteip tylko 'ppóźriifc- 
niem. .

Londyn (AP.) §ekretaiz T -w a ' kolejarzy 
oświadcza, że propozycye rządu omąwistie by­
ły :w komitecie związków, hie wpłynęły iednak- 
że na zmianę sytuacyi.

1 Londyn (AP). W  północnej Anglii i Amalii 
południowej panuje strajk powszechny, w Anglii 
środkowej —  częściowy a w południowej Anglii 
strajk prawie nic doszedł do skutku Liczbę 
strajkujących obliczają na 200 tys, Tysiące, 
podróżników zostało wstrzymanych w diodze. 
12  tys. górników i robotników pracujących 
w hutach w Cumberland Strajkuje z musu. 
Zajogom statków wojennych w Portsmouth 
kaiano byó w pogotowiu. Pb narad sch z wła- 
ścifcięiami okrętów w ininistei btwie spi. 
robotnicy portowi zgodzili się poddać decyżyi 
ministra pracy lub sędziego polubownego, w y­
znaczonego przez.- prezesa organizacyi robot­
niczej.

Londyn (AP). Według informacyi urzędo­
wych, strajk kolejowy rozpowszechnił się w 
całem państwie, lecz dotychczas 2/3 ogólnej 
liczby funkeyonaryuszów kolejowych pozostaje 
przy prr.cy. Zarządy kolejowe otrzymują mnó­
stwo podań o posady. Dwa bataliony p:echoty 
wysłano óo Hull.

Kanclerz kasy państwa i prezydenl wy­
działu handlowego zwrócili się do strajkują­
cych i przedsiębiorców z propozycyą pokojo­
wego rozstrzygnięcia konfliktu.

Rokowania francusko-niemieckie.
Derlin (Wł.). Cesarz Wilhelm konłero- 

wał onegdaj ponownie z kanclerzem pań­
stwa. Przerwa w rokowaniach francusko-nie- 
mieckich jest podobno wywołana obustronnem1 
życzeniami rozważenia przez obydwa rządy już 
osiągniętych wyników rokowań.

Zaręczyny.
Sofia (Wl.). Bułgarski następca tronu 

Borys zaręczy się wkrótce z córką rumuńskie­
go następcy tronu.

Zaprzeczenie-
Madryt (Wł.). Canalejas zaprzecza w ia­

domościom, podanym przez prasę, jakoby Tlisz- 
pania miała ustąpić Niemcom swe posiadłości 
afrykańskie.

Z lotnictwa
Sewastopol (AP). Kapitan Zemitam doko­

nał na „Farmanie* wzlotu do Eupatofyi.
W arszaw a (Wł.). Wczoraj wieczorem lot­

nicy Lerche, Jankowski i Swietłorusow doko­
nali świetnych wzlotów ponad W arszawą. L er­
che wzniósł się na Makotowie, przeleciał na 
wysokości 500 metrów ponad miastem i przez 
W isłę do W aw ra, poczem powrócił do Moko­
towa. W zlot jego trwał godzinę i minut 29.

 Rozwiązanie sejmu bośniackiego.
Budapeszt (AP). Według informacyi gazet, 

Burian otrzymał od cesarza pełnomocnictwo 
rózwiazania sejmu bośniackiego w razie niezdol­
ności sejmu do pracy

Cholera-
Belgrad (AP). W  celu zabezpieczenia 

przed zawleczeniem cholery wzmocniono straż 
a a  granicy tureckiej.

Z Persy i.
Urmia (AP). Wódz szekaków zawładnął 

wsią ormiańską w pobliżu Dilmanu. Wódz 
kurdzki Osman-Aga, gnębiony przez turków, 
zbiegł do miasta z kilkoma osobami blizkiemi 
. ze strażą przyboczną.

W sprawie traktatów rozjemczych.
TofciO (AP.) 'Prasa japońska potępia o- 

stro opozycyę senatu w Waszyngtonie w spra­

wie zawarc.a z Anglią traktatu w kwestyi są­
dów rozjemczych i v idzi w tej opozj-cyi chęć 
przeszkodzenia analogicznym traktatom Ameryki 
z Japonią i Chinami.

Ugoda rosyjsko niemiecka.
Petersburg (AP). (Telegram urzędowy). 

W  dniu 6 sierpnia zarządzający ministeistwem 
spraw zagranicznych Nieratow i ambasador nie­
miecki Pourtales pudpisa’ i ugodę treści nastę­
pującej:

„Rządy rosyjski i niemiecki, wychodząc z 
założenia równouprawnienia w handlu wszy­
stkich narodowości w Persy]' i mając na wzglę­
dzie z jednej strony, że R osy a ma w tym kra­
ju interesy specyalne i że, z drugiej strony, 
Niemcy mają tam na widoku tylko cele han­
dlowe, porozumiały się co do punktów nastę­
pujących: Art. i-szy. Cesarski rząd niemiecki 
oświadcza, że me ma zamiaru domagać się kon- 
cesyi dla siebie, ani też popierać starań nie­
mieckich lub innych poddanych zag-anicznych
0 koncesyt kolejowe, drogowe, wodne i tele­
graficzne na północ od linii, zaczynającej się 
od Kasr-i-szirina, dalej idącej przez isfahan,’ Jesd

Chale aż do granicy afgańskiej na szerokość1 
Giaziku. Art. 2-gi. Ze swej strony rząd ro ­
syjski, mając na widoku otrzymać od rządu 
perskiego koncesyę na budowę sieci kolei że­
laznych w północnej Persyi, obowiązuje się w 
liczbie innych koncesyi wystarać się o konce- 
syę na budowę linii kolejowej |Teheran-Chune- 
kin, dla połączenia na granicy turecko-perskiej 
tej sieci kolejowej z linią Sadidze -Chanekin, 
natychmiast po ukończeniu budowy tej odnogi 
kolei Bftgdadzkiej. W  razie pozyskania tej 
koncesyi, budowa linii kolejowej, o której mo­
wa wyżej, winna być rozpoczęta nie później, 
niż po upływie 2 łat po ukończeniu budowy 
linii Sadidże-chaneluńskiej, i ukończona w cią- 

u lat 4-cb. Rząd rosyjski zastrzega sobie 
prawo określema w swoim czacie kierunku po­
wyższej linii kolejowej, licząc się z życzeniami 
rządu niemieckiego w tej sprawie. Obydwa rzą­
dy ułatwią komunikacyę międzynarodową na li­
nii Chanekin-Teheran, a także na linii Chane- 
kin-Bagdad, wystizegając się wszelkich zarzą­
dzeń, któreby mogły komunikacyę tę utrudnili, 
jak naprzykład ustanowienia ceł tranzytowych 
lub zastosowania taryf różniczkowych. Jeśli po 
upływie 2 lat od chwili ukończeniu budowy od­
nogi Sadidże-chanekińskiej kolei Bagdadzkiej nie 
będzie rozpoczęta budowa linii Chanekin-Tehe­
ran, rząd rosyjski powiadomi rząd niemiecki, 
że się zrzeka koncesyi na budowę tej unii. 
Rząd niemiecki w tym wypadku pozyska pra­
wo czynienia ze swej strony starań o tę kon- 
cesyę.

Art 3-ci. Uznając ogólne doniosłe zna­
czenie, jakieby Posiadało dla nąndlu międzyna­
rodowego urzeczywistnianie kofei Bagdap^kjej 
rząd rosyjski obowiązuje się n ie ' prze,ds>iębTa£ 
środków, sklepowa nych kujtejp^ ąhy zaszkodzić 
je j budowle lub Udziałowi Kapita$&vk żagiamcz- 
ny.ch, w tem .przedsięwzięciu, z warunkiem 
oczywiście, iż co nie ■ będzię wymagało.jzp stpo-> 
ny R osyi d fiaiv natury uhansowej luj? ok oW ' 
miczńej. ' L :| j ; L ;,.-

.A rt . ,4-tyR Rzą’d: r$£yjski pozostawia so­
bie. prawo powierzema urzeczywistnienia pre-

kin, zagranicznej, giupję finąnsowąj wę^luff, 
swego wyboru, zamiast budowy jej własnym 
kosztem." ;

Art. ‘5-ty Ńiezależt w od tego, w jaki 
sób 'Budową.‘ linii powjjiszej będzie .uratca^pH 

wistruona, rząd rosyjski zastrzega sobie ;prawoy 
udziału w robotach, jakie będą disf) (Biegu P ®r  
żądane, również jak 1 pirawc 'y ffijjm i fej Ićplei- 
tełaznej zą cenę rzeczyv ihty ch koszt&W; Je j hub 
dowy. ' fi : '

S tro n y , które podjrijśały tę ugodę, zobo­
w iązują Sn pożatem  nie w yk lu czać  sie w zaje m n k  
z udimłu w e w szystk ich  p rzyw ilęjaon  ta ry io w y cb
1 innych, jakie jedna z ńićh mogłaby otrzymać 
co do tej linii kolejowej.

W  każdym w ypadku wszystkie inne po­
stanowienia ugody niniejszej mają moc obo­
wiązującą.

Pożary.
Osaka (AP.) Spłonął wagon tramwajowy 

20 osób odniosło poważne oopąrzenia.
Carycyn (AP.) Pożar zniszczył 24 składy 

z towarem rybnym; spłonęło także 8 wagonów 
Połud.-Wschod. kol. żel. Straty wynoszą prze­
szło 100,000 rb.

Przepisy budowlane
Petersburg (AP). Minister spr. wewn. 

zatwierdził opracowane .przez komitet techni­
czno-budowlany przepisy, któryn pow'nny od­
powiadać projekty nowowznoszonych budynków 
w miastach.

Audyencya.
Petersburg (AP). jego  Cesarskiej Mości 

miał szczęście przedstawić się general-guberna- 
tor Trepów.

Katastrofa-
Syzrań (AP). W  pobliżu Stacyi „Kazan- 

guł“ kolei Złatoustowskiej rozerwał się pocią 
towarowy. Tylne wagony wpadły na przed­
nie. 19  wagonów zostało uszkodzonych. Tor 
kolejowy zepsuty na przestrzeni 100 sążni 
Służba kolejowa odniosła potłuczenia,

Różne.
Belgrad (AP). Na p’-opozycyq Austryi w 

sprawie zwiększenia kontyngensu wwozu mię 
sa serbskiego, wzanuan za niektóre ulgi, do­
tyczące wwozu produktów austryackich, Serbia 
oświadczyła, że obecnie nie jest dla niej ko­
nieczne rozszerzenie rynku austryackiego, po­
nieważ ma obecnie zabezpieczone rynki zbytu 
dla swoich produktów.

Londyn (AP). Książę Artur Connąught—  
wyjechał do Petersburga.

B IliU T  ZA SU IK IC ZK .

Dysk»nte prywatne . . • .  •• 2- 'I6'ź
U s p o s o b i e n i e  o s p a ł e .

Lohdyu.—5°/, p o rycik * rgoyjska 1906 r .
41/,c/i p o iytzk a  rofyjska rg e j ' .  bez kap. — 

Amttfrdai!* — 5 %  pożyczki, rosyjska *906 r. — -  
4t/i*/, pożyczka rosyjski, tgog r. — 

Wiedeń.— 5& pożyczka ro*yjska 1906 r 10 3 6 5

R O Z M A I T O Ś C I .

„Cachc-miscri'“ . U pał wzbudza pom ysłow ość  
na różnych polach, więc i w  zakresie mody. G o ­
rące latc natćnnęło kraw có w  paryskićr .m yślą w y ­
tworzenia s.roju estetycznego, p rzyzw ćh cgo  a chło­
dzącego. Nazwano go — „cache misóre“ , niezbyt 
trafnie, gdyż nie ukryw a nigdy— nędzy, a częsio 
przedziwne ksztaity niewieście, ukryw a w łaściw ie  
to, czego paryżanka nie nosi na upał.

„Cache-m isere" jest 10 płaszcz, osłaniający 
całą postać, od szyi do pięt; tnoze być bardzo 
skromny— za to frank., może być wspaniały, pokry­
ty haf.ami i koronkami — za 300—500 frank., lecz 
fason jego zawsze luźny, rękaw y szerokie, komierz 
wykładany, ótw arty z przodu w  ząbek; w  ten zą­
bek w su w a się szmizetkę.

W ra z  z pończochami, trzewikami i koszulą 
ten ząbek stanowi jedyne ubranie paryżanki pod 
owym  piaszczem, nieodstępnym towarzyszem  ko­
biety na ulicy, w  tramwaju, w  wagonie. Zdjąć go, 
naturalnie, nie sposób, c h y b a - w  wagon-lit. „v aclie- 
misfere" rooi się zw ykle z jedw abiu surowego lub 
„crćpe de chine". Śm iało rzec można, że to naj­
praktyczniejszy 1... najlitościwszy wynalazek mody 
w  ciągu lat wielu. ■

Spadek po Janie Oreie. Załatwianie sp raw y  
spadku po Janie Orcie natrafia na duże trucmośei z 
tego powodu, że nie jest łątwo określić obecną 
wartość papierów doponowąnych w  bankach szw aj­
carskich, które nie mają już ksiąg z owych czasów, 
kiedy papiery te przyjęto w  cepo/vt. M ijd ty  pa- 
herami tymi znajaują się aietylko akcye, a lt  także 
osy; w ogóle opiewają onę na przeszio dwa milio- 

ń j koron
Inwentarz ruchomości i nieruchomości w  

Gmunden, względnie w  Ortli, zostat już sporządzo­
ny. Zam ek iv Ortli oszacowano na 400,000 kor., 
ruchom osc łącznie- ze starożytnościami nr 150,000 
koron. W illa  Toskana w raz z parkiem, innymi 
gruntami i zabudowaniami przedstawia wartość
800,000 kor

Kosztowności ekssułtaua Abdnl Homilia. Nie­
dawno, jak wiadomo, wysłane do Paryża w ysokie­
go urzędnika tureckiego w  misyi zaciągnięcia po­
życzki. Urzędnik ten, jak donoszą z Konstantyno­
pola, był także upoważniony do traktowania o sprze­
daż należących przedtem do sułtana Abdui Iłam i- 
da kosztowności. Kosztowności to zostały oszaco­
wane na blizko 300,000 funt. tureckich.

Z ostatniej chwili.
(Od Agencyi Petersburskiej)

SKutki ulewy.
Pekin (AP). W prow incji Tsan-Su ule­

wy i wylewy rzek spowodowały straszną kies­
ką. W dolinie Anduń zńisżczeme zboże i za­
topione w sić .' Panuje głód i choroby epidcmi- 
jznę. Ludnpść szuka, ratunku »  ucieczce. R o ­
dzice spraedająl swe dzieci. Zaczęły sie roz-
' ’ 'iii

l)e'» 6-gm sierpnia 1 9 1 1  1.

Berlin. W y p łaty  n * Petersh u ir 216.60
kup. 216.55  

K urs w e k slo w y n& Petersburg na 8 dni 
4>/«*/, pożyczka 1905 r. . . .  100. 40 
4*/, renta paustwc w a 4894 r .
Rosy), bil. kredyt. 100 rb.
D jtk e n tć  prywatne 
Usposobienie spokojne.

P n ryi.— W y p ła ty  u* Peteiahurg:
Cena najatitza  
Cena najw yższa  
4*/0 rentł państw ow a 1694 s.
41/s*/„ pożyczka 1909 r. .
5<vu poiyCżŁa rosyjska '.gou r.

216.60

266.25 
2 8.25

100 45 
104.15

boje.

W sp raw ie  jnałukańskiej.

(AP), Stronnictwo wszechniWiiec- 
kie w dn. 20 sierpnia, w rocznicę o itw jJ  pod 
Sećanem, zamierza zwołać zebranie narodowe 
w sprawie marokańskiej4 - . - - ^  ir* t. c ^

H-ojekt konstytucji.
L̂izbona (AP.)' ZgramAóżłhie "nąrjiji jowe 

przyjęło w ostatecznej formie projeict kjg^sty- 
tucyi.

Strajki- lf!
Flshh0Ua'd (AP.) Tłum Strajkujących • ro­

botników usiłował zatizym^ć pociąg lopff ński, 
ł ez był odparłj przez wo.isko.

Z Persyi.
Urmla (AP). Z  Choja komunikują, Btibrat 

Sinkó-beka, Sziukur cHin, rozgromił 6 w|ir Lu ■ 
dność ogarnięta panicznym strachem. WiĆe-gu 
bernator nie ma Lnoinośc' zapohiedz rozbojom.

Astrabad (AP.) Głównym sojusznikiem 
Mahomeda-Aii jest jego brat Szua-Saltane, któ­
ry wydaje rozkazy i porozumiewa się ze wszy- 
ątkiemi plemionami. Głównym dowódcą wojska 
jest Ismail-chan, łubiany przez persow i turk- 
menów. Tu.kmeni usilnie strzegą szacha. Przy­
sięgli oni umrzeć lub doprowadzić szachą do 
Teheranu.

Towarzyszący szachowi mułłowie o ro sili 
tę wojnę za świętą.

AStrahad (AP). Zgodnie z wiadomdścia- 
mx podawanemi przej turkinenów, bitwa pod 
D am gare® trwała nade' długa. Masud-uhśJHulk 
miał hawaleryę, złożoną z 800 żołnierzy, p jed­
no działa. Serdar Aiszad zmusił Masuda-ul- 
Mulką do ucieczk i, lecą nic zaraadzd ppścigu 
za nim. Raszid-Saltane, dowiedziawszy się o 
cofaniu się Masuda-ul-Mułl^a poŚDieszyl, aby od­
ciąć mu drogę, lecz sam wpadł w zasadzkę 
głównego oddziału perskiego, ukrytego za 
Wzgórzem. Rzuconą bombą Raszid został ra­
niony. Turkmeni cofnęli się wobec przeważa­
jących sił wroga.

W  Astrabadzie szacb pozostawił dawna 
administrącyę i mianował czasowego guberna­
tora. W mieście panuje spokój. Faktycznie je ­
dynie konsul rosyjski nie dopuścił do rozgro­
mienia miasta. Stronnicy medżylisu, bogaci 
kupcy perscy, którzy dawni (j agitowali przeciw 
Rosyi, wobec najścia turkmerów szukali obro­
ny w konsulacie rosyjskim i prosili o przysła­
nie wojska rosyjskiego do Aśtraoadu.
. Turkmeni, grabiac perrów i ormiąn, po­
zostawiają w spokoju poddanych rosyjskich.

Zwolennik medżylisu Szeik-Gusscjn pod 
eskortą żołnierzy rosyjskich wyjechał do Me- 
szedu.

N A D E S Ł . A M E .

Ofiary ziożone na budowę kościoła w Zmie- 
rzynce: W yjęto  ze SKarboneic: za IM 457 p. Urbań­
skiej rb. 2  kop. 74; za Ni 17  p Sadkows&iegp ro. 
10 kop. 10; za Ns 329 p. Paszkowskiego rb. 3; za Nś 
154  p. Dembickiej rb. 2; za N» -,35 p. Polakowskiej 
rb. 3  kop. 50; za Ns 127 A  p. K raczkiew icza rb. 3  
kop. 75; Ni. 428 p. Brossmana rb. 17  kop. 58; Ni 268 
p. Surnodolskie., rb . 1 3  kop. 56; Nt 230 p. Polkow ­
skiej rb. 6 kop. 65; za Ni 1 p. NN rb. 45; za Ni 237  
LepczynsKiej rb. r kop. 97; za Ns 4 31 p.' Tarnogór- 
sk iigo rb. 3; za Ni 44 p. Demińskie, rb. 5; za Ni 349  
p, Nemeksz rb. 3.

Ofiarow ali p p. Sadkowski rb. 60; Brossm an  
rb. 60; jankowski rb. 25; Gługow ski rb. i; Koziszar- 
ski rb. 6; R vakiev kop. 50; Hołowko rb. i; Anku- 
dowicz rb. 1; Kryński th. 1; Hadzewicz :b . 2; K ru­
szewski rb. 5; Szczepkow ski kop 50; Zurakow ski 
rb. 1; Siekacki rb. 1; Sadow ski n>. 1; O lszew ski rb. 
j Baszer kop. 50; Giżvck> kop. 50 Iinicki kop. 30; 
Paszkiew icz kop 30; M akarewicz koo. 50; T y so w -  
ski kop. 50

Z  poprzednio zebranemi rb. 37,509 kop, 86.
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’t?S 4  Agronomicznym i^ s r& S Jk
wstęptfe będą 15  maja i czerw ca i 28 sierpnia nowego styli* 
Na wydział agronomiczny przyjmuje się uczniów po skończe­
niu 4 klas szkół średnich. Język angielski i lacnia dla ży­
czących. Popis 20 go czerw ca. Lekcye rozpoczną sit; 31 -go 

ierpuia nowego stylu. Frograni na żądanie. 1

I
f i -  c B x c z a t y k  3 8 .

T E L E F O N  1 6 7 2 .

•sxx-yje w rah “\ . « M ^ a » M ił*» m w g

H W i t a ł ' t - 1 *  >. A a )  

T O łf ł* *  J l a  M « h llo r«  
■.car spe»

W SZ E LK A  fti?8uTV W ZAKRES DRUK A R* 

i?IV P A  W C H O D ZĄ C E  r :— ------

- *  s i s i j  n n m  m n >w  l m l &  « u B
f i g *  POŚRKDjŚIKO W  —

C « ' * i  u n A ’  r V o « . i # U » »  <f& %. &

■' • ̂ "^"A  ł t u w ? . A  -  -i. V . - • ? >d- - f  . •'.'
T a  w .  P o l s k i e j  S z t u i t y  P .  «ik P o t f t y c ż n y ć h  

p r z y  p o p a r c i u  j ^ i m u  K k-A jow * g o  i prcr; u t t z l a i c  P r o ł e "  
s o n ó w  <krt.tr— -a  \ t e t u  J a g i c l l o i t i k i c g a  T V iy l) ) t A > c h  p r A k «  

t y k ó w  w  j e s i e n i  l9 il r .  o t w a r t ą  z a s t a j e

S z k o ł a  N a u k  P o l i t y c z n y c h  
w  K r a k o w i e .  p?

K tirc  nauk, obejmujących cytaksztall wyższt.ęjo ebywau i- 
śhiego wykształcenia —- dwuletni.

Zapis: o«l Jó .t lo  3 1  pążdzici tuka. Oplata eoo koron  
t*o  rijiiiij. K w aliłtkacye dla m ężczyzn i kobiet: św iad ectw o  
ukończenia szkoły -śred n iej. Bliższe w yja śn ie n ia  .5. pYogĆjBHI 
sfcczegpłO W y p r z e ś l ą  n a ' żąttąńie dyr«'kcya (K raló w -, S  u- 

M. R o stw o ro w sk i, j»roi. U nnv. Ja g itll.).

W y łą c z ir y  p r z e d s t a w i c i e l

tlcncka fi, dr.

s k t
WA^iŹ3WSi:*EI SPÓŁKI MY5L!WhJCEJ

K rólew ska 17  w  W A R S Z  A W IE  
poleca na nadchodzący se,zon w i e lk i  w / b ó r  ś w i e ż o  o t r z y m a .ie j  

b r o n i  p i r r w n z D r z ę t i n y e h  f ą p r y k  p o  c e n a c h  n a i n i ż s i c y c h ,
i . Na składzie 3000 sztuk broni.

N dtt.O ŚĆ ! Nadeszły d iw j.o  oczekiwane d u b e lt  t o r i i  E ro r e c it ie  b e z -  
k u r k o o t c  k a l .  16 i 1 2  d o  p r o c n ó w  b e z d y m n y c h  2e znakomitym

strzałem w  cenię t?.l Bfl rub Tak?eż bronie kurkowe od 5 ł  rb 
j, C e n n ik i  na fc‘ zde żądanie '•)Ą,svi t su; b e z p ł a t n i e .  3335

W limu i* T tó  mhj)cą, rą śL A n o w . st. odbył się w  W it; hsku

urządzany pizt z Stowarzyszenie Roi 
nikow Witebskich, vr asystenc ji  a- 
gronomów Komisy" Urządzeń R o l­
nych i delegata Ministcryum Rolni 
ctvca, specyaUsty od maszyn rółni- 

czycn.
Z  ptJmJędzy konkurujących rna- 

I Szytą różnych fabryk: Bejitalla, Rtm-
| rorda, Mayfarta i innych

M a j w y ż ^ i  o d z n a c z e n ie ,
S dyplóftnjr n a JH ER AL Zfc0 t Y  I Ś flfeB ffN Y  , przyzn an o m a -j 

f^y.dom (Anielskiej fabryki

E . M .  B E N T A L L & C - ° :
UJzńaczonó sieczkarnie Bentalla za dokładne zmonto­

wanie, doskonałe wykończenie części składowych, wysokie! 
zaldty nóty i znakomitą wydajność.

W Y f  \ C Z S Y  R E P R E Z E N T A N T

\JKI fred  G r o d z k i
W A R SZA W A , 3 3  SEN A T O R SK A.

tli ROK ISTriiEltlft

w K ijow ie
ul. Bczakpwska w  pobliżu dw or­
ca kolejowego poleca ze składu 

znakomite:

O r y g i n a ln e  łyżeezkowe siewrd- 
ki M e lic h  ir i i .  M l o c a r n i e  rgc/> 
ne, komie, do oczyszczania ziar­
na, do k o n i c z y n y  konne tarki, 
w i a l m e  i e m ijk i  t a l e r z y k o ­
w e  ora./, h r o i i y .  K u l t y w a t o r y  
i p łu g i. \ń irówki szwedzkie bez 
w itaw t-E i gumek. S ł u u d i k i e  
m o t o r y  n a f t o w e  , , F e n i x ” . 
A  a r a t y  n  ły ń s k ic  , ż a r n a ,  
j p r a t y  o l e j . ,  r i e e z k a r n i e .

Cepy zniżone. 'V arun ki przy­
stępne. ; 3150

W a ż i r t e  d l a  R o - l z i c o w .
Z pozwol. w ladży śzkoh.ej w  roku 
szkol. 19 11-12  przy drugiem simnaz. 
męsk. w  Żytom ierza u w d o w y D ra 
Dąbrowskiego otwuera się pensyonat 
dla uczni. Zapew n ia się troskliwa 
macierzyńska opieka, hygien. odżyw  , 
franc. konwers., a dla uczni klas niż. 
Kort pet. na miejs. Z w racać  się list. 
można od 15  itpca pod następ, adr. 
Gitr aażyalna 10 Kazimiera Dąbrów
slia- -. h . . .._  >^0

na 14  log. 24.

pour detnoisellcs 
chez institutrici: fran- 
ęatse. Kieff, Kuztiiecz-

3227

Dla udostępnienia prenumerat. ^Dzrec 
inka Kijowskiego* nabycia cu w a  
runkach naidofcodniejszyrh książek 
niezbi-dnycb w  Każdym domu p<>] 
skim, porozumieliśmy Się. z w yd aw ca  

mi i odstępujemy

pe cenie zailonej
w / ł ŁCżnie tylko caszym  prenum era 

torom.

fsiiksa Kticznego
2 tomy. 3o ilustracyi Itftic^a, duża 
mana Polski z podziałem nią woje 
wództwa. Cena dla Wtt&mneiatoróyi 

^Dziennika Kfjowtftdego*:

Rb. I l^»|ii BO

9 9
S P O R T ”

n s m t l  I L U S T R O W A N E ,

ROS^fiOME W r S T l t iW  OMAMOM SPORTU a w szczeg. LOliCTWli. 
«ybhBdżi w WARSZAWIE pod redaltcyą ALEKSAN- 
6  ORA DRACAi I-go i IS*^ó każdego miesiąca W

x  flo rta tfca rr  w  ih ia .*ę  p o t r z e b y .

O p r t J J T i l  zam itszcża najśw ieższe w iadom ości z lotnictw a, ęy- 
5 1 ^ *  U l i  1  klistyki, wioślarstwa", w y ś c ig ó w  iconnycli, g ier ru- 
dnojoWyeh 1 t. p.

Ó B ^ Ó T ł l  je st jedynoiu d w u tygodiiiow c in pisntrnt w  K ró le  
I j W F  U ą l  I st- ir  Rblsk-^rm, o d zw irrciad lają n  n życ?c sportoW c; 
tkk w ąra|iiy jak i zagranicą.

. O A A j D T i f  ze wzgfeglu n a  d o b ó r  tre ści  i tanią  c e n ę  prenunte-  
i  j o r  w n  1 , a t y  (ro cz n ic  b. 3 , p ó łr o c z n ie  rb. J . 5 0 ) w in ie n
z h g je ź lf jtsję n. k a ż d e g o  s p o r t s m a n a .

Q P f t R T l4  ? arn' c s z c z a  ójtrócz tacV.Ov*ych przeż p c jili^ tó ^ 1 
P ł ^ E U r l  I pisanych artykułów liczne itorespondrneye o ructlu 
sportowym u całym naszym kraju i za granicą, oraz posiada najbo­
gatszą ktonikę 111 f< t tnacyjną, sportową, prowadzoną prżez wytraw 
ne si’yjd/''-ńnikar.«kte. 1

Przy jmuj e chętnie i drukuje glosy czytelników, po- 
11̂ *  W l i  I ruszając wszystkie uch z gtte^esetu w stośunku do 
ruchu i ił*ivnju sportu powstające Sprawy.

REDAk c y .M  S P O R T U ”  V* WARSZAWIE
AD MIN S I K A C Y A  f r Iosrytutowa Nr 3

-ren m
C t e e m ^ t i h A  -  T  . f c s a t *  r

Franciszek Gustaw Brodzki
P r z y j m u j e  r o b o t y :

i i  A d r e s :  K f j o w ,  P u s z l e n s k a  1 1  a
__________ 33B1

1

R y i  historyczny do potowy X V II  v*

W t .  3  *

( o « o »  k a i ^ a r a k *  r b .  S ) .
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e  T  A  N R A  t. H U N K, t) W  
Kijow -kicgo "i ow arzvstw ’a wzajemnych ubezpieczeń od ognia mienia 
właścicieli Ukrainy, Dodola i W ołyn ia na dzień r-szy sierpnia 19 11  r.

ST A N  C ZY N N Y .

Rachunek pap. gjjnal. do :ap. kap. 
T -w a  na rach. spec. Kij. Kant.
Bank. Pań............................................

% pap. kap. zap. zt. na przcch.
w  K. K. B. P ...................................

„ zawart. ( nieruchomo-ci 
, ubezp. ( ruchomości .
„ reaseku-( nieruchomości 
„ racyi ( ruchomości .
,, b i e ż w  Kij. T -w ie  W z. Kred. . 
„ bież. w Kij. Kant. Bank. Pań. . 
„ kasy . . . .
„ aw ansów . . . . .
„ d ł u ż n i k ó w .....................................
„ wydatków T -w a . . . .

sum do obrachunku 
„ wydatków na otw. Ban. Roln. 
„ kupna inwentarza 
„ wydatk przy zawier. ubezp.
„ prow izyi nal. od Kos T o w . Reas. 
,, strat pogorzelowyclt . ;
,, wyd. przy likw. str. pogorzel. .
„ strat pog. na udz. Ros. T -w a

Reas. . . .
„ znaków asekurac.
„ Z prźypad. t a  x stycznia 19 11  r. 
„ kaucj i w  Kij. T -w ie \Y z Kred. 
„ przyj, ka j. zaj. znajd, w K. B. P. 
„ przećftow. pap Z, w  K. B . P. . 
„ poż wyd. czi. kasy poż. oszczęd. 
„ - L  „ „ R'j- wyst. Kraj.
„ zysków od w ylos papierów % . 
„ w ylosow . papier. %
„ wydatki nieprzewidziane 
„ w»'d. w  spraw, asekur. od grad. 
„ *0 dolicz, przy ku p .j.pąpletoyr „.

Rublt

STAN 8IERN Y
Rachunek zapas. poż. kap. T-w a

„ zapasowego kapitału .
„ wydanych polis .
„ premii ( ______( nieruchomości

rtzer 1  ̂ ' ( ruchomości
. . - . . i  ( nieruchomości„ premi. ‘ J Y i  r. , ruchomfcci

„ premii odd. Ros. T -w u  Reas. . 
„ porto . ■
„ opłaty skarbowej 
„ „ stemplowej
„ sum przechodnich 
„ */‘ i  o p ł a t y ....................................
„ i / 2|  „ . . .
„ opłaty- za dozór za dział ubezp. 

T  w a
„ zysków różnych . . . .
„ kuponów przyp. zap. poż. kap. 
„ strat pogorz. do uregul.
„ p r o w i z y i .....................................
,, wynagr. kurator, ubezp.
„ sum podlegaj, w ypłacie  
„ spec. w  Kij. Kant. Bank Pań. . 
„ zysków za 1906 r.
„ tunduszu na zapom. dla prkcow. 
„ % z pa|a. z zapas, kapitrału 
„ zysków za 1910  r ...........................
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iftiJOw w pobliżu Dumy, Kreszcza 
tyckl zaułek 5. Telef. 628. 

ęątiy Ód 75 kop. do 3 rb. na io* q, j! 
I l i c a i f c z n y m  — u s t ę p s tw o .
Na każ. j h j c . powóz. W -n. na godz.
7. szacunk. Tadeusz Iłfroczkowski.

- i i— i-
i

Prenumeratę do 2394

^ D i l ę n n i k d  K i j A w m k  *<

przyjm uje

p. Mieczysław Świącki
Inżynier

Mieszkacie Aptekarza BolniiłaWa 
Tkączy nok*eCń

P e n sy n n a l dla cn„r piersiowych 
D f‘j( A. Tarnaw iiliietjO . O lw ar  
•  St * l i r y  r * ( ik .  o e z o n  k u v - - , „ w  o d
dn i-i-ii niii;:i uin i!n i *_•.• ?».i
nil..., S-kio mit ai U w m i t .  ^487

N i e m a  P o d r ó ż y
BEZ PALTA

KOLUMBIA
W różnych najmodniejszych kolorach.

WARSZAWA
Miodowa Itr 2, tóg Senatorskiej.

12
a7
>98

72

;5
3o
93

.50
90
9 t
88
82

18 75

Przybory do podróży UW!' M re
sery, tliterały- na broń i aparaty fotograficzne i t. p
N a jt a n ie j  UnnruLo, U nufiro (b- współpr. Nisse 

w  zakładzie n C lIljfK " f lU jL I 0 na i Wtlr<.zl i S-w ie  
w  Wiednitt K resiczstyk  -As 38 <# podwórzu. 1’rzyj 

jnuję rep aracye  i zamówienia. Robota elegancka i mocna. 202

w  f f a r s z a u i c ,  W ilczn 4 l t założona przez

*> Stowarzyszenie Techników
X ) Początek egzaminów pow akacyjn ych -28 sierpnia now. st. Podania 
£5 przyjmuje kar.celarya codzicntiie od godz 10 — 2.

B?3 5 o6 Dyrektor JAR ZYDLER.
io c

Otrzymany nowy transport
niwzbędhój w  kktdyni domu poltkrim

ZYSMUNTA 6L06EBA
jeist najpożyteczniejszym a wspaniałym podarkiem

N a a ei-nie, w 4 ch w ie lL c h  
tom ach, ozdobnie o p raw io n ych , 
nagrodzona przez K a sę  M ian o w ­
skiego, ubojm ująca !;,lk-a ‘.yst ;Cy 
a)tyk a!ó w  z ilustra zamj i nuta­
mi, w  zai.icsie  poltlcicn i litew ­
skich dziejów  kukury, p raw , o b y­
czaju n aro d o w ego , sztuk i nauk. 
uzbrojeń i ubiorów , zabąw  i g ie r, 
m 11 ?.y ki . pieśni, num izm atyki 1 
etnografii, ż y d a  publicznego, iy -  
cerskiego, rci'iiczeg<., kościeln e­
go  1 ło w ieckiego z o ciu w ieków  
ubiegłych, i ‘odięczn .k w każdym  
dorr.u k(')iiecztiy b< zw arut,kow o.

Największy znawca przeszło­
ści polskiej, proiesor Aleksander 
Bruckner, Iax pisze (w .B ibliote­
ce W arszewskiej*) o Encyklope- 
dyi Glogera: .R ó w n ie  pożytecz­
nego, ciekaw ego i pouczającego 
wydawnictwa nie sposób pomy­
śleć! Znajdzie w niera czytelnik 
skarbiec rzeczy własnych, o któ­
rych się często słyszy, a inalo 
wie I nabierają te szczegóły no- 
wego, barwnego życia, i wskrze­
sza się zamierzchła przeszłość, i 
biją qć niej biaski, i słychać jej 
głosy*...

62

75

28
O

64

88
74

87
j
7
A

67
btJ

C *  n a  k a i « > g a r s k *  r f r .  f S . i 2 37

Ols jiramsraterim „OzienniKa Kijowskiago*',
ramawiających dzi. io w Admimstracyi pisma, cena zniżona do 

rb. 12- Na przesyłki) pocztową dołączyć dśieży rb. 1

7-mij klasowa Szkoła Handlowa Żańska
z k la sa m i w ste u n e m i i p en syo n a te m

T .  R a e z k o w s k i e i
w Warszawie, Marszałkowska Ne 80. Telefon 191-40.

Szkoła daje ogólne wszechstronne wykształcenie oraz niezbędne w iado­
mości handlowe. W arunki hygieniczrie mają szerokie zastosowanie. Stały  
lekarz. Gimnastyka. ZaDis uczenie od d. 25 sierpnia. Egzam iny wstępne 
dn. 1, 2 i 4 września. Lekcye rozpoczną śię dnia 5 w rześnia n. st. 3396

Kursy Handlowe Żeńskie
D Z I E N N E  ( z  p c n (> (  n ile m )  i W I E C Z O R N E  r o c z n a .

W arsza.va, Mars rałkowska 80 — Tel. 191-40,

T .
Zapisy słuchaczek od 1 go wrześr a. Egzam iny 13 i 14 września, wvkla  
dy rozpoczną się od 15 go września n. st. " ,-3 a6

2t sprzedania e ł j i  9,330 im m

V

c z ę ś c io w a  t . j
Majątek skla- ^

fol śrark am i

8 folwarków
lu b  w i ę k o z e m i  p a r c e l a m i .

n  n u  b o i  a n i*  w  ba*"6zo doorej ,przevrs-żj.ie
da się Ł U IU lN Q lM Jn  pszennej giritic kulttrrze,

przestrzeni U l l O  dziesięcin ornej ziemi 7 remanen*ami

Reszta składa się 7.1 lasu d ^ o w s g o  młodego 4 0 -6 0  letn.
1 okoto ł , ' J l ‘ U d z i e s i ę c i n  ł ą k  g r ą d o w y c h .  Majątek odsepa­
row any bez serwiiutów. Reflcktantów adrninistracya majątku u- 
przejmic prosi zw raca się bezpośrednio do Zarządu Majątku Tu- 
rzysko-Sieilleekitgo w  Kowelskim p ow :ccie gub wołyńskiej. Pocz- 

1 ta, telegra, i st kol. T u r z y o l  Planów i opisów majątku w y sy ­
łać się nie bęcrre. Na każue ządanw chcących cbejrżcć majątek 
konie mogą być na st. T rrz ysk  1 ib na st. KoW el "odległej oć ma- 

i ją tk u o  i.w io rą . -1 . J 2678

U h Z E W O  O P A L O N E
Skład l  P io lio v i-k lB p

na Przystani, Telrfut) 22-39. Zaitiów  
przyjm. oseb., nSG w m e i telef. 3376

2<ch uczni
nai całkowite utrzymanie w  centr. 
rnlasia. Cena przystęp. Kcjtarska 32  
Dt: 1. B. A . 3)0 )

Kupuję po cenach wysokich

starożytne i srebroe
rzeczy: tabakierki, flakony, porcelanę, 
bronzy, obrazy, graw inry, miniatury, 
meble, drogie kamienie, perły i nu­
mizmaty. i n t e r e w u ję  a itr polskiemi 

historycznemi rzeczami.
Z a  platynowe* 3  ruble plącę 16 rb. 
Postukuję Słu n k ich  p aaó w , por­

celany KopU Ś  i B a r a M w k a .
IflftGAZYM j jANTICUITES™
H .  Z 0 Ł 0 W I E 6 0  tnstytucka 1

P ł ł f l r t j l  osoba z W arszaw y, w  \ - 
m l U U a  chowana w  zakładzie S z a ­
rytek rao ™  się zająć szyciem t klu- 
c ykowem  gospodarstwem w  razie 
potrzeby rekomendacyi możE się po- 
woiać na osoby, u których praco­
wała p. to w rań  podoi, g u b , mająt. 
H;tm anówka dla J . Bułynko. 3 5 2 '

M 9IIP7VI>iol^9 niemłoda, zn. dob. 
IfflU ll/JU lC I* d muzykę teor. i prak., 
franc.. ruski i po* języki poszukuje 
posady do dzieci od iat 7. W innica 
Duża Sadow a dcm Płużaftskiej nt. 
Saw ickiej 3 5 °71 ■ ■ O ^ ^ ^ ś W ^ w w w — w
M r t n *  p r u j i ę c  na całkowite u- 

trzyrmillie t a gimnazistów. 
Mar.-RłajtBov-ijszcz»ósAs.. pSTs ■ 112  mie­
szkania 19. 7 ' '■ ' 3505

N s U i c z y ć j e t ^ l
wyższe, średnie, p e jfe o g ó w , cudzo­
ziemki, poleca Biuro Jahołkowskicj. 
Warajrawa, Jerozolim ska 82. 3425

Biuro Nauczycielskle 
HELENY KOPCRSKiEJ

Lublin, K raków .-P rzedn i. 22.
Poleca nauczycieli, nauczyc., franc., 
nieuki, freblanki, gospod. 6 15

Kravcdva uzdolniona przyj­
muje roboty, w y ­

kończenie w y ­
kwintne Kresiszat. zauł. 9—27. 812

Obiady na dobrem maśie oraz J a r ­
sk ie  i h fg ie n ic z n e i tam też

db wynajęcia 2 pokoje kawalerskie. 
Michałowska 20 m, 1. 3006

Db s p r z e d a n ia  gniad-y ogier E  
den, czysiej krwi 10 łat, "2 arsz. 

3 i pół wersz. oć Skocz-Boja i Dark- 
Ląunten. Cm ag. Ks. I .ubomirskiego. 
Bfeła-Cerkiew. Puik Ułanów, pod­
porucznik Dekański 3348

[fartów, każdą rzecz
jedwabną, wełnianą, płócienną 
lub bawełnianą na jakibądż ko­
lor, łatwo może każdy u siebie 
w  domu, kto nabędzie spec. za- 

grkn. U r bę w  Peter9b. skł. apteczn. 
Kijów, Kreszczatyk 43 lub filia Be 
żakowska ę. Cena jed- pacz z op.s 
15  k.^ 2am iej za zalicz, poczt 3389

H .

MajŁZjfl broni

F r a r e a n *  TA  2 .
Strzelby angiel. belg 
i rosyjsk fa b r , rew ol­
w ery, nor/ędz. myśliw. 
i ryb a równ rowery  
Okazyjnie spr.:ed. się 2 

Strzel. TiegeYkiei m-anut. 1 Kowot- 
r.e g j kurk. 2933

5 pokoi, ku ch n ia , w ygody .  
Pezakowska 1u.

3463

TUTrtr-gł przyjąć uczniów, zapcw - 
.a i e & A  rtiając troskliwą bpiekę. 
I.woWSka to-38. * 3520

f l l l P l l ł  potrzebny na całą  
gub. do rozpowszech­

nienia nowo wynalez. posob rozpal 
tanllist trzasek. Listy nadsytac: P t-  
t-ńrslhuira:, Newski 135. Dom H an­
dlow y „A . B Sm oliński". 3518

1 - 2  W a n ie n k i lu b  u c z n i ó w  nicuj 
p rzyj na stanc, w  rodr. lekarza. Ti-
a pfieiowąia ir tn. 6, p. Ułaszyń dla 

‘ W. v ',; r 3467

pszczelarz poszukuje 
pos. ma dobre św ia­

dectw*, może "arządzać niewielką 
gos^OTfttką." B fe k fń ś k a  34 m. 2.

j .. . ' .________ 3444

Z  p o t u .  w ł a d ż .  W ffc . mogę przyj- 
2  u c s iii. Zi pfew. bpfeka, utrzyni. 
dobfe. M. "Włódz -'IŚ- m. 17  -^'łyńska.

3345

Pracownia
bielizny męskiej i damskiej

Kijów, K resze; atyk 43 m. 14  
Sp ecjaln ie wykonuje angielskie bluz­
ki damskie Wykonanie dokładne 
Ceny ufftfarkowane.-Tam te. potrzeb­
ne pracowm ce do szycia bielb-Tiy 
damskiej. 3 5 .4

panienki, kompletne 
^  1 J* * » t j  utrzyrti korep , utrz .
K onwers. franc., trosk, opieka i pian 
W  Eodwalna 16  tt.. 9 o J 4 ó 35- 2

W r h r a m  bez p o.red r. maią oprzcualll tel; polski. P ie rw ­
szorzędna gleba ukratn. 400 dzies. w  
u m  290 dz. karczunku. Separat bhz 
serw iiuiów  na dogodn. w a ru ™  M a­
ra W łodzin.ierska 5 m. 27. 3494
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VI Rok istnienia.
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$

PIERWSZE i JEDYNE CODZIENNE PISKO POLSKIE NA RUSI

R ozpoczął VI rok istnienia.
Wychodzi w roku 1 9 1 1 pod dotychczasowem kierownictwem i 7. programem politycznym niezmienionym. 

.Dziennik Kijowski’ W roku 1 9 1 1  wprowadził cały szereg ulepszeń zarówno pod względem treści jck
form y

V/ roku 1 9 1 1  .Dziennik Kijowski’ drukowany jest spocyalnemi n^wemi czcionkami, co pod­
niosło czystość i czytelność pisma.

W roku 1 9 1 1  dział info emacyi telegraficznych .Dziennika’ został znacznie rozszerzony, 
a zwłaszcza dział telegramów z W arszawy, Krakowa, Lwowa i Poznania.

Z  Petersburga, Wiednia i Berlina nadsyłają do ^Dziennika Kijowskiego* najświeższe infor- 
tnacye spccyalni koresponJenci

Oprócz telegramów Agencyi Petersburskiej i wymienionych agencyi własnych .Dziennik Kijowsk 
umieszcza szereg korespondent ,yi własnych i apecyalnych korespondentów: z W arszawy, 
Lwowa, Krakowa, Poznania, Wilna, Żytomierza, Kamieńca Podolskiego, Cieszyna, 
nadto w r ku 1 9 1 1  dział prowincyonainy „Dziennika Kijowskiego" zasilać będą korespondenci z Huma­
nia, Berdyczowa, Lucka, Winnicy, Płosi.irowa, Radomyśla, Sławuky, Zwinogródki, 
Szepetówki, Białej Cerkwi, Smiły, Zastawia, Korca, Równego, Starego-Konstanty- 
nowa i innych miast i wsi naszego kraju .

O życiu zagranicznem informować będą czytelników „Dziennika Kijowak>e$fO(ł kortspondenći: 
z Wiednia, Berlina, Rzymu i Paryża.

Z  życ.a Cesarstwa i koloni: polskich dostarczać będą wiadomości korespondenci W  Petersburgu, 
Charkowie, Odesie i Baku.

Prócz tego umieszczać będzie „Dziennik Kijowski" w odcinku szereg powieści t fc  m a  tkonych. 
W dziale historycznym ma „Dziennik Kijowski" przyrzeczony współudział znakom" ego *isto xka Rusi

p Aleksandra Jabłonowskiego i D-ra Konopczyńskie! o.
Nadto drukować będzie studyum historyczne autora „N ocy z 6 na 7 października" p. W. D* 0G0 !IRA p t.

„Uwagi nad taktyką polską w bitwie pad Grunwaldem".
Prenumeratorom „Dziennika Kijowskiego" przysługuje w r. 1 9 1 1  prawo nabywania po cenie zniżonej cen- 

nu-h wydawnictw: II. M O ŚCICKIEGO  —  Dziejów Porozbiorowych Litwy i Rusi) Wydawnictwa 
Dziennika „Rozwój1* p. t. „Kraków**; D -i„ KO N ECZN ECO  — Historyi Polskiej.

W A R U N K I  P R E N U M E R A T Y  „Dziennika K i jo w s k ie g o "  pózosisją niezmienione, a mianowicie:

22 rb. rocznie, 6 rb. półrocznie, 3 rb  kwartalnie, I rb. miesięcznie.
U s ibom, U ó r e  d o tych czas o p ^ c a ty  zniżoną prenujnerM ę 6 i 8  rb., p raw o  to p rzysłu gu je i w r. 1 9 1 1 .

D. M ierzw iński i S -k a
Na sezon bieżący poleca:

|  ŻNIWIARKI WOOD A  
KOSIARKI,

n ie  t a o  i garnitury parowo.

i  m n e

lii
Ki N A W O Z Y  S Z T U C Z N E .

Worki, szpagat do wiązatek i wszel- 
kie narzędzia rolnicze, *—■

  Centryfugi.
Kupno nasion: I

$ ; W yłączna przedstawicielstwo n a k ra j P o ł .-Z a c h . iftj-  
« - - - - - - - - - - - : lepszych poigów krajowych = =

Idealny środek na 
piegi, pryszcze, w ą­
gry zaczerwienienie 
twarzy i żółte plamy.

S p r z e t ó  w te tfu m e rya c h , 
składach aplssznycłi i apte­
kach.

jj„Jan Zawadzki i S-ka",,,
3234  ww  W A R S Z A W I E .

EH

iaot
, — .,*v

U

M a sz/n y do | t ż y ń $ t l 'z S  a paszy

BAMFORDA
święcą bearustannr kryumf 

na całej kuli ziemskiej.
Na Międzynarodow ej W ystawie Rolniczei w 

Ai jes wyroby Bamforda śwież'>łodziiaczo'ic zostały

najwyższa nagrodą

GRAND PRIX
Na wystawie Królewski* go Angielskiego Towarzystwa I 

Rolniczego w Norwich (Czerwiec 1 9 1 1 )  z pośród wystawio­
nych maszyn do przyrządzania paszy różnych fabryk (jak 

I Bcntalla, l l unt a i t .  p.) jednej tylko firmie Bamforda przyznano

najwyższe odznaczenie

WIELKI MEDAL SREBRNY.

Produkcja nasion

C h y ż n i k i
właściciel Apolloti Łoziński

3 3 ' £

pensyonat \Vychovawczo-j/aukovy
dla  d o ra sta ją cy ch  panienek (na wzór zagrań. Finćshing schools)

Helenv Slonińskiej Heleny Warmińskiej
(dypl. nauczycielki)

Angielka i Francuska w domu- 3347
Liczba uozenn"c ogran iczona ; opieka n a jtro sk liw eza .

Kraków, Batorego 22, II p.

Polecamy do siew u:

„Hors Concours“ , 
,-Stam pankę", 
„W ysokoiitewską".

Zamówienia przyjmują

Zdrojewski i Grabowski
Kijów, P-orezna Ns 9.

Bdzńe też oglądać można próby zrarn. 3434

Pa DREZNA JTs 10.
8ŁÓWNY SKLAO naczyń kuchei nych i gospodar na sezon letni poleca

w yborze: Lodownie pokojowe Maszynki do lodów.
Samowary i żelazka spłiytusowe i do r g i i .  Maszyn­
ki do gotowania naftowe i spirytusowe. Naczy­
nia kuchenne aluminiowe, emaliowane i t. p.

Ceny bez konkurencyi. 2848

Dhnrtr cal! ul

li ZDROWIA
D-ra Soleckiego

we Lwowie
Łyczaków 1. 101. ulica Zdrcwa 2.

Telefon fir 678.
A d re s  d la  tw leyrom ówi S anatcryam  Solecki Lw ów .

Przyjm uje chorych na stały pobyt lub dochodzących, celem  lecze­
nia wszelkiego rodzaju chorób z wyjątkiem  zakaźnych i um ysłowych.

Kaplica, pokoje dla chorych, sa 'a  porodowa, s a k  operacyjne, Rfint- 
gen, kąpiele elektryczne, kąpiel na odleżyny i dla poparzo­
nych Inhalaioryum, leżalnie urządzone stosownie do najnow­

szych w ym agań nauk, i publiczności.

Obszerny ogród, centralne ogrzewanie w  pokoiaeh i ku-ytarzach, 
wodociągi z ciepłą i zimną wodą, elektryczne oświetlenie, elektry­
czna winda (Lift). Biblioteka, dzienniki, fortepian do użytku cho­

rych i os-ób tow arzyszących oraz odwiedzających.

Kompletne utrzymanie w raz z opieką lekarza zakładowego po 
cząw szy od 10  koron dziennie.

0 W  Zakład można zw iedzać codziennie między godziną 4 —5 bez
płatnie. 518

I

3459

Ed. SRABEC,
Kijów, K reszczatyk  44. Moskwa, 
Stolesznikow per., d. w ł. Petrowka 
N° 7, poleca w  wielkim w yborze  
instrumenty ogrodnicze, jako to: o- 
grodnicze noże, nożyczki, piły, 
g rab ie  i t. d.t i t. d. najlepszych  
gatunków, po cenach um iarkowanych. 
W ielki w yb ór b rzy tew  własnej i 
najlepszych fabryk świata. Cena od 
75 'k o n  , 80 kop., 1 rb. 25 k., 1 rb. 
7 \ kop , 2 rb., 3  rb. i d rozet. W szy st­
kie orzvtw y z pełna gw aran cyą dla 
każdej brody. Bezpieczne m a­
szynki do galen  a i b rzy tw y  
bezp ieczne; wszelkie utensylia do 

golenia.

M aszynki do strzyżeń  a  w ło ­
só w  i b rody . W ielki skład w y  o 
bów stalow ych i m etalowych. Na­
czynia i n arzędz ia  "  .spodar-
c ze r Rozdrabiacze pokarmu „C Ą R ;  
R I E “, naczynia „Th erm os1' ; ‘ Sytony 
O P RAN A" do gazowam a napojów. 
W ielki w yb ó r zam sów  w iszących  
i l  ubowych. Zam iejscow ym  za za 

I ! iczką Now e ilustrowane cenniki

najnow sza konstrukeya, znacznie ulepszo­

na, zupełne bezpieczeństwo, bezwzględna 

spraw ność 17325

Generalna re p re ze n ta c ji I skład

ł M ii
Kijów, Kreszczatyk 5

Cenniki i opis gratis i franco

w ysyłam y oezpłatnie. 2964

Polecamy jako lani i wypróbowany nawoź sztuczn.

W y so k ie j zaw artości tlenku w a p n a , zm ielone na puder, a w sk u ­
tek tego bardzo ekonom iczne w  użyciu.

W y s y l l a  w  pełn ych  w a g o n o w y c b  ładunkach, w  w o rk ach  lu b i
beczkach. 2 8 4 7

o p o c z n o “  -T ow arzy stw o  
Akcyjne

7  pozw oleń , w y ższe j w ład zy  p ie rw szo rzęd n a

KROJU I SZYCIA
A. Wiśniewskiej

5081 Propezna M  10.
Mistrzyni Cechu W arszaw skiego, Członka Paryskiej 
Akadem ii - - System  nagrodzony na w ystaw ach

złotymi krzyżami i medalami.
Uczenice przyjmują się codziennie. W yd aje  św iadectwa  

/-r,' i dyplom y Paryż. Akadem. Oprócż kursu damskieh 
i dziecin, ubiorów, otwarty spec. kurs bielizny męskiej, 

damskiej i dziecinnej. Program w y s y t a  się na t.ądanie bezpł. Przy s/kole 
sprzed, żurnaii, form i manekinów.

Kasy ogniotrwałe
OPANCERZONE,

SEFY DEPOZYTOWE,, 
DRZWI, SKARBCE, 

PRASY KOPIOWE.
F A B R Y K A

S. ZWIEE2CH0WSKIE60
w  K ijowie 634

W .-W asylko w ska Ns 77  d. w łasn y  
Biuro i magazyn: Kreszczatyk Ns 14 

Telefon y: NsNs 15 -3 1  i 17 -51.

Cenniki Ilustrowana na żądanie.

TYLKO!-
w  magazynie 2 59®

Kreszczatyk 58 wprost Besarabki
Kostyuiny dziecin, od 2 rb 
Kurtki „ „ 4 rb.
Paltoty „ „ 2  -b. 50 k.
Peleryny „ „ 2  rb. 50 k.
M arynarki „ „ 7 5  k
Ubrania pikowe „ r rb. 50 k. 
Prosim y sprawdzić i nie zapomi-

adresu Kreszczatyk IG 5 8 , 
„ S Ł A W  A “ .

w  dziesięciu naj- 
lepszych gatun­
kach zadawalają  
najdoświadczeń- 

sze gospodynie 
i w ybrednych  

smakoszów. 
Z w ra c a jc ie  im .»gę  na m arkę:

E. L. F. Hermann
UannflYdr Sprzcdaż we wszystkich 
nflIII-U w Cl w iększych m agazynach  
kolonialnych oraz składacn apteczn. 

R eprezenlacya na R osyę

T-w p  Eji zis i S-ka
Kijów; T e le fo n  £ 33 . 2COO

Redaktor odpowiedzialny:
Stanisław Zieliński. Drukarnia Polska w Kijowie, ulica Kreszczatyk J ć  38. Wydawcy: Tomasa Michałowski. 

Antoni Czerwiński


